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Poświęcenie dworku 


Marszałka Piłsudskiego. 


j: A 18, (Od wł. kor) W |ści przybyłej z Wilna 
Bi odjazdu Marszałka | siostry Marszałka 

lego z Pikiliszek odby- | pani Kadenasowej oraz braci. 

m wczoraj | P. Marszałek wraz z rodziną 
adycyjne dożynki, opuszcza Pikiliszki w sobotę 
sj Przez okolicznych |i odjedzie pociągiem z Wilna 
wn bezpośrednio do Radomia 

Oczeęśnie też nastąpiło 'Ina zjazd Lezjonistów. 
«enie dworku w obecno-! 


e nawet 
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rieka zro 
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adame 
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y | plusk 
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tastrofa samolotowo w Dęblinie. 


Parat strzaskany — pilot zabity. 


1.8. (Od wł. kor.) —| W czasie lądowania aparat 
I uległ 
) nie akademickiego zupełnemu rozbiciu. 
“naniu na przez| Z pod szczątków wydobyto 
êsa klubu L udwi ka Ro |zmasakrowane zwłoki nieszczę 
RAO, musiała wczoraj przy [sli iwego lotni? ap 
0 lądować pod Dęblinem I 


al lark. (el. Tawadowskepa 


Polityczne podpalenia. 


WAMI (Od wł. kor.) No- |na folwarku do następnego dnia 
zej wybuchł pożar na| Osobnicy ci uzyskawszy ze- 
4 Ś generała Rozwa |zwolenie, rozeszli się na tery- 
ii IKO w Miklaszew ie koło |torjum folwa sku i w parę chwil 
"; — Hal bla Na miejsce pożaru wy |potem wybuchł 
wja. f 4 lwow Ska straż pożarna w 4-ch punktach ogłeń. 
łopularny* |Spłonęły 3 sterty oraz stodoła. 

i ki policzna ludność. Podmpalacze zbiegli. | 

É „atychmiastow ej pomo*| Jak wykazały dochodzenia, 
Hi budynkach m'eszkal | zbrodni dokonali ukraińscy sa- | 
Mało się opanowa ać. Spło |botażyści. 
ka Stert zboża 1 budy n- 
"darcze. 
" został według wszel- 
dławdopodo błeństwa pod 
gp ez ukraińskich sabo- 
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— GolgolsgeWoweg należący do kon 
. Franciszkanów we 


a » 7 sierpnia. Wczoraj 
Y został z 4-ch stron 
“Zeini 


Wie, 


GR czas przed poża- 
Izybyło do zarządzające” 
kiem 4-ch młodych 0- 

ukraińców, którzy 
Pozwolenie pozostania 


Braterska 
1 dama, Ih 
ta. 

Cnotliwe * 
jedynek * 


Warszawa, 7.8. (Od wł, kor) 
| Prasę zagraniczną obiega od kil 
Iku dni sensacyjna pogłoska o 


cjach polsko - litewskich, które 
Ostatni o toczyć się miały 
za pośrednictwem Watykanu. 

Według tych pogłosek na spe 
cjalnej konferencji politycznej, 
która niedawno odbyła się 

w Wilnie 

z udziałem delegata Watykanu. 


ła ferma. * 


LAR w ŁODZI. 


3 | dewizowe w dniu dzt- 
i kupowały około go 
ej efekty po kursie 


'zęta bez FĘ 
I. Sand 
czesny 4% 
milczenie 
y pióra. 
eszcze 


"atnie dolar w żądaniu || Marszałka Pidsudskiego oma- 


ent z 
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nia polsko-litewskiego. 
Porozumienie 


neja spokojna. 
—*(]* 


UJEMY „Dzień” Legjonów w Łodzi. 


X KRG. s 
Akacja legjonistów u płyty Nieznanego Żołnierza, 


„UI NAD NOWOG AiE 


aty wynoszą pół miljona zł. | 


| 
| 
| 


naúskit 

yi údek, 7.8. (Od wł] zerwała 11 dachów, 
ypulko bekien olew ództwem nowo |uszkodziła kilka domów oraz 
skj owa Przeszedł- wezoraj powyrywała słupy tel 


Powie nej wj huragan. Trą |ne i telefoniczne. Szkody 
teza pół miliona złotych. 


DŻYNKI W PIKILISZKACH. 


tainego wysłannika litewskiego | pi 
wiano przyszły plan porozumie | 1 


to miałoby | 


Rok Vi, Re 214, Łódź, Czwartek 7 sl 


Przed tekstem tj. I-a strona 27 gu 
za w. m/m 1 łam. strona 6 łam; w 
tekście 27 gr.; nekrologi 20 gr.; za 


tekstem 20 gr.; 
drobne 12 gr. za wyraz, 
szukujących 
mniejsze ogłoszenie 


Ogłoszenia 


ajne 17 gr; 
dła po- 
10 gr; ma) 
120 zł, dla 
bezrobotnych 1 zł. 


zwycz 


pracy 


zamiejscowe 1 dwuko- 


lorowe o 50 proc. drożej; ogłosze- 


nia 


zagraniczne | trójkolorowe © 
100 proc. drożej, 


Za termin druku administracia nie 


erpnla 1930 r. 


n Wykrycie fabryki falszywych 1- mn 


Banda fałszerzy pod kluczem. 


Dr 


Upały w MAE 


KT A deja NY” 


Wskutek niebywałych upa-| Na zdjęciu: Szeregi samocho 
łów, jakie zapanowały w Sta |dów, przewożące mieszkań- 
nach Zjędnoczonych, ludność u-|ców miast do kąpielisk mor- 
[cieka masami. nad morze, szu-|skich. (ip) 
kając ochłody. 


się jedynie możności pracy kni| 
turalnej na polskim terenie, o- 


dojść do skutku za cenę 
odstąpienia Litwie Sełn, 
|wzamian Litwini 


Regaty wioślarskie o mistrzostwo Polski. 


EEC 40 P KE, saew RER wn z. wi yR ; 
$ mą $ © g p u. į 


Osada klubu wiożlażakiego | ba sternika, 
„Poznań, 1904“, która odniosła | dług, 7100 mtr. w czasłe 6 min. 
zwycięstwo w biegu dwójes i 55 sek. 


mieliby zre |raz utworzenia specjalnej dele- 
|rzekomych tajnych pertrakta- |zygnow ać z Wilna, domagając |gacjl międzynarodowej dla roz*| 


Z Warszawy donoszą: 

Już w roku ub. w Warsz. 
Urzędzie Śledczym evga fa} 
szerska), zauważono. w obiegu 

fałszywe monety 5-złotowe, 

Podjęte kroki celem GRU 

cta fałszerzy nie dały jedna 
|ników, 
Dopiero w pierwszych dniach 
|stycznia r, b, do Urzędu Śledcze 
go zgłosił się handlarz ryb, któ- 
rego zeznanie zwróciło uwagę 
na niejaką Sabinę  Klukowską. 
zamieszkałą w Grochowie, ulica 
Osiecka 39, 

Klukowska, kupując ryby na 
święta, zapłaciła handlarzowi 
fałszywemi 5-złotówkami. 

Handi dlarz początkowo nie spo 
strzegł, że 
pieniądze, lecz 

znając adres kupującej 
i pamiętając, że to ona płaciła, 
poszedł do niej z prośbą o za- 
mianę na prawdziwe, 

Zachowanie się Klukowskiej 
I to, że bez słowa protestu zamie 
niła pieniądze na prawdziwe — 
skłoniło domyślnego kupca do 
zawiadomienia Urzędu Śledcz*- 
go o swych spostrzeżeniach. 
Obserwacja Klukowskiej przez 
wywiadowców dała wynik, któ- 
ry ołał poruszenie I posta- 
wił cały Urząd Śledczy na nogi. 

Klukowskiej nie aresztowano 
lecz bacznie obserwowano z kim 
ma styczność i gdzie | wpadek 
chcąc tą drogą dojść mych 
fałszerzy. 


Sensacyjne pogłoski w. prasie niemieckiej. 


TAJNE ROKOWANIA POLSKI Z LITWĄ? 


Budzenie nieufności Kowna do Warszawy. 


strzygania sporów narodowo- 
|ściowych. 

i Echem tych rozmów miało 
yé 

aresztowanie Waldemarasa 
| wywiad byłego prezydenta 
Griniusa w sprawie stosunków 
|polsko-litewskich. 

Pogłoski te rozpuściła prasa 
niemiecka, a za nią prasa im- 
nych krajów. 

Jak informują ze sier miaro- 
dajnych jest to robota ś$wiado- 
ma, mająca na celu budzenie w 

Litwie nieufności do Polski i od 
ciąganie Litwy z bloku państw 
| bałtyckich. 


odpowiada. 


| Obserwacja Klukowskiej i o- 


sobników, z którymi była w koa 
| takcie wskazała, że fabryka fale 
|szerzy znajduje się 

w okolicach. Okuniewa, pow, 

árene, 7 
W dniu 31 lipca Klukowską 

| atestdwabb w sklepie spożyw= 
czym Heleny Zbrożek (Al, Jero 
zo aide 22) w chwili, gdy pła- 
ciła za towar fałszywemi 5-złc» 
tówkami, 

Przy aresztowanej znaleziońo 
3 falsyfikaty, 

Badana w Urzędzie Śledczym 
|do współwiny w puszczaniu w 0- 
|bleg fałszywych monet się nie 


otrzymał fałszywe ' 


|przyznała, Wspólników lub źró- 
|ldła skąd czerpie nie podała. 

Tymczasem wywiadowcy, ob 
serwując okolice Okuniewa, ü- 
stalili, że we wsi Okuniew — za 
mieszkuje u gospodarza Jana 
Wójcika w zagrodzie, stojącej 
ną uboczu, 

slojak, Józef Zjawiony, 

Zjawiony zamieszkiwał u go 
spodarza Wójcika jako subloka 
tor od chwili powrotu z Francjh 

Dalsza obserwacja ustaliła, 
że do Zjawionego zachodzą róż 
ne podejrzane typy oraz osoby, 
z któremi aresztowana Klukow= 
ska była w kontakcie, Tu zatem 
było źródło, skąd płynęły fałszy, 
we monety, 

Korzystając z nocy, LM 
dowcy oraz policja, otoczy. kor 
a zagrodę Wójcika 

Dym, WYODYWZY się z ką 
mina kaza domyślać się, że 
fałszerze są przy pracy, “ 
Po wyważeniu drzwi od chaty 
adowcy wpadli do wnętrza 
pracy zajmowanym przeź 
przy oknach szczeł 
-a aptae alri nad stołem, oświe 
tlonym silną lampą, pracowało 3 
ludzi, 
IJ „z ogień na kominie, nad 
zawieszony był tygiel 
be ijih gotowych monet I for- 
my, w które lano roztop metalu 
— wyjaśnił wszystko wywla» 


owcom. 

Fałszerzy niezwłocznie aresz 
towano i pod silnym konwojem 
odesłano do Warszawy, 

W związku z wykryciem fab 
ryki fałszerzy dokonano licznych 
aresztowań, 

Zbrodniczą działalność fał- 
szerzy, jak śledztwo ujawnia, — 
rozciąga swe sieci na ogromną 
przestrzeń, a nawet sięga zagra- 
nor 

alsze szczegóły tej afery są 
trzymane do czasu ukończenia 
śledztwa w tajemnicy; należy się 
spodziewać licznych aresztowań 


w pore? dniach asiye 1914 r. 


przebywając tor) 


zimy Komendanta Piłsudskie- 


||go wśród towarzyszy broni, 
i wj A na postoju I Bryga- 
J dy. 


Między innymi widoczni: 


Na ilustracji z roku 1914 wi- 


ks. biskup Bandurskł, obecny 
gen. Rydz-Śmigły, Dąb-Biernee 
cki, Burchardt, poseł Jaworowa 
ski I inni. 


A EA Prez. włoskiego senatu w Warszawie. 


Zwycięska ósemka K. W.jścickiego po raz trzeci z rzędu|skiego p. Federzoni 
cgraficz- 1904 f; Poznań, która w bi ‘egu olzajęła pierwsze miejsce, zaiczy | 


Warszawa, 7.8. (Od wł. kor.) 
Bawił tu prezydent senatu wło 
wybitny 


członek partji faszystowskiej 


nta|mując tem Samem na włas-|i jeden z najbliższych 


|Rzeczedowooliej DroL. $ Mo- 'ność piekny srebrny puharę 


współpracowników Mussolinie- 


go. 

Federzoni zamieszkał w hote 
lu Bristol. Zwiedził on Gdańsk, 
Gdynię, a dzisiaj wieczorem wy, 
j Berlina. 


Str. 2. 


W niedzielę pasian 


TAMKNIĘCI 


wystawy keom.-tur. w Poznaniu. 


Poznań, 7. 8. (PAT) — Drča] 
10 b. m. t. j. w niedzielę, nastą-| wręczy 
Ji uroczyste zamknięcie 
izynarodowej wystawy komu-|ne im 
nikacyjno-turystycznej w Po* ły. R. M. 
naniu. 


Minister Kuehn 
przy 


| —:0:— 
Minister Eynac podziwia 


rozwój polskiego lotnictwa. 


Paryż, 7. 8. (PAT) Mi- 
ster lotnictwa Eynac udzielił 
to powrocie z Polski wywiadu 
yrzedstawicielow! „Le Journal“ 
w którym wyraża się z podzi- 


— wem o doskonałym stanie 

polskiego lotnictwa cywilnego 
i ciągłych 
wojskowego. 
zasługują również na uznanie. 


znamienny wyrok Sądu Apelacyjnego. 


[brodnia w pijatkiem podniereniu 


zasługuje na surową kare. 


Z Warszawy donoszą: |lował. Sąd apelacyjny, pod prze- 
Lokatorzy domu nr. 26 przy |wodnictwem prezesa Raczkizwi 

al Prądzyńskiego usłyszeli pew |cza, uchylił obecnie ten wyrok ! 
nego wieczoru uniewinnił Kowalskiego z zarzu: 
huk strzału, tu premedytowanego zabójstwa, 
dochodzący z mieszkania Toma- |ale uznając, Iż zbrodnie popełnio 
sza Kowalskiego, ne w pijackiem podniecenju win 
Bezpośrednio po nim kobiecy |ny być też surowo karane, ska: 


fos po 


tej sposobności | 
miy |wystawcom odznaczenia, nada- | 
na podstawie uchwa- 


postepów lotnictwa 
Lotniska polskie 


«CHO 


Straszna śmierć rolnika. 


Wieśniak nadziany na widły. 


Bydgoszcz, 7.8. (Od wł. kor.) |śliwego wypadku. 


Robotnik 


|Na folwarku Cechiny powiatu |chcąc 


nia żyta jeden z fornal; 
| przebił na wylot 


ślaka. 


Zabójstwo to nie było umyś!- 
ne, lecz było skutkiem nieszczę 


śremskiego podczas przewoże- 


ująć snop, A 
uderzeniem wideł trafił pracu- 
jącego z drugiej strony Cieśla” 


widłami swego towarzysza pra |ka. 
cy 30-letniego Wawrzyńca Cie 


Nieszczęśliwy w kilka se" 
kund zakończył życie, osiero- 
cając żone 

I pięcioro dzieci. 


Bestjalska zbrodnia zwyrodnialców. 


Zamordowanie 12- 


Kraków, 7. 8. (Od wł. k.) — 
Tydzień temu donosiliśmy o ta- 


letniej dziewczynki. 


| Energiczne śledztwo prze 
prowadzone przez policję miej- 


jemniczym porwaniu dwunasto|scową zakończone zostało 


letniej dziewczynki, odznaczają 


cej się wybitną urodą, 
córki szewca, 


Dawida Rybaka, zamieszkałe- 


go w Białej na Śląsku. 


Dziewczynka, według przy- 
miała być porwana 
|przez handlarza żywym towa- 


puszczeń, 


rem. 


nto mie chee ulrai 


Łódź, dn. 7 sierpnia. Jak wia- 
ldomo władze administracyjne 


Jezu!” Zagłuszyły go dalsze 3 |więzienia, 

gr 3 ą . . o e o . r 
y przerażony tem sąsia | 

Maty” wondt do mieszanie IQ Dęddiomy Sie już Wdrdpywali do Wagonów. 

Kowalskiego, zastał jego żonę 


lażącą we krwi na łóżku, 

Kowalski pochylony nad nia 
rozpaczał, Poho czułem? słowa 
mi, by otworzyła oczy, 

— Co pan zrobił? zabił pan 
żonę! — krzyknął Matyński, 

— To były żarty — odparł 
Kowalski, poczem wybiegłszy 
na korytarz wołał: 

— Co ja zrobiłem, co ja zro- 
biłem? 

Następnie jednak począł opo 
wladać sąsiadom jakąś 

bajkę o bandytach, 
którzy mielj jakoby zabić żonę. 
Kowalski stanął przed sądem 
okręgowym, gdzie tłumaczył się 
śż był nietrzeźwy i działał w za- |utrudnione, dyrekcja kolejek 
mroczeniu alkoholowem, dojazdowych brukuje niewiel- 

Pamięta, że strzelał, pamięta |K 
„że widział żonę ranną, ale jak 
się to stało, nie umie wyjaśnić. 
Ustalono, że oskarżony istotnie 
często strzelał po pijanemu na 
wiwat. 

Sprawa była trudna, gdyż 
z jednej strony mówiono o kłót- 
niach między małżonkami na tle 
pijaństwa oskarżonego, z dru- 
fiej strony świadkowie widzieli 
jego rozpacz po zabójstwie. 

eden ze świadków widział, 
jak Kowalski ładował na podwó 
rzu ponownie rewolwer | skiero 
wywał broń ku sobie, Świadek 
ów przeszkodził zamachowi sa- 
mobójczemu, Inna grupa świad- 
lków określała pożycie małżon- 
ków, jako „niezgorsze”, 

Mimo to sąd okręgowy ska. | 
zał oskarżonego za 
z premedytacją na | Czy Lewandowska rzuciła 

10 lat ciężkiego więzienia, |się z okna w zamiarach samo- 
uznając, że zachowanie jego po |bójczych czy też wypadła 
wypadku było dobrze odeśraną |przez nieostrożność narazie nie 
komedją, |ustalono. Dochodzenie w tym 

Obrońca oskarżonego zaape- kierunku prowadzi odnośny ko” 


Helenów 


Łódź, dn. 7 sierpnia. Już w 
najbliższym czasie do szeregu 
inowacyj, jakie w ostatnich cza 
sach wprowadziła dla wygody 
publiczności dyrekcja kolejek 
dogodnienia dla pasażerów. 

Dotąd na bardzo wielu przy 
stankach tor tramwajowy był 
tak wysoki, 
zwłaszcza kobiety — z wielką 
trudnością wchodziły do wagos 
nu. 

Otóż od dwóch dni na wszy 
stkich przystankach, przy któ- 
rych wejścei do wagonów było 


wczorajszym około godziny 10 
wieczorem w podwórzu domu 
przy ulicy Głównej 46 wypadła 
z okna trzeciego piętra 26- 
letnia służąca Felicja Lewan' 
dowska. 

Nieszczęśliwa doznała pota- 
mania obu rąk ?} nóg. Zawez- 
wany lekarz miejskiego pogoto- 
wia ratunkowego po udzieleniu 
pierwszej pomocy przewiózł 
Lewandowską do szpitala św. 
Józefa przy ulicy Drewnow- 
zabójstwo |skiej. 


| 


Dsiń 
6 godz. 
8-aj w. 


[zm 
ki wykon 


dojazdowych — doida nowe u-i 


że pasażerowie. a| 


Iinowacje kolejek dojazdowych. 


podwyższenia. 
Podbrukowania te znakomi- 
|cie ułatwią wejście do wago” 
Inów ij spowodują jednocześnie 
|szybsze uruchomienie tramwa- 
liu, który dotąd w oczekiwaniu 
na wejście pasażerów — dużo 
tracił czasu. 

Podbrukowania te zaprowa- 
dzone zostaną na wszystkich 
linjach podmiejskich tramwar 
jów. 

Jednocześnie dowiadujemy 
się, że dyrekcja kolejek dojaz- 
dowych przystąpiła do budo” 
wy licznych poczekalni, gdzie 
pasażerowie w czasie niepogo* 
dy znajdą schronienie. 


Dio ludaka w thai masaya, 


Kronika Pogotowia Ratunkowego. 
Łódź, 7 sierpnia, W dniu misarjat policji. 


Stan Lewandowskiej, która 
oprócz połamania nóg doznała 
wstrząsu mózgu, jest bezna- 
dziejny. 


z 

W fabryce przy ulicy Bory- 

sza 29 maszyna 

oberwała dłoń 
26-letniemu Bronisławowi 
nowskiemu. 

Ofiarę nieszczęśliwego wy- 
padku przewieziono do szpitala 
im. Prez. Mościckiego przy uli- 
cy Zagajnikowej. 

= 


Ja- 


+ 


W dniu wczorajszym około 
godziny 9 wieczorem mieszkań 
cy domu przy ulicy Żórawiej 1 
KOEI Bałutach) usłyszeli sprze” 
czkę na drugiem piętrze, w 


KONCERT SYMFONICZNY 


zwiększonej orkiestry pod dyr. T. RYDERA 
a 5 symfonję Beethovena oraz utwory Glinki, Ippolitowa-Iwanowa 

(kaukoskie-szkice) | Massenota. 
Solistka p. Potsztatówna wykoną w tow. ork, „Havanalsę” Saint-Sainsa. 


niesamowitem odkryciem. 

Oto w t. zw. „Lesie Cygafń- 
skim“ pod Bielskiem znaleziono 
zwłoki dziewczynki, 

bestjalsko zmasakrowane 
uderzeniami noża. Jak ustaliła 
sekcja zwłok — morderca, po 
zniewoleniu swojej ofiary, za: 
mordował ją. 


pasapon zagranicznego 


winien do 14 b. m. odebrać go w Starostwie. 
czął zawodzić: „Oj, oj, o|zał zabójcę na 6 lat ciężkiego | 


Justanowiły nowe blankiety pol- 
skich paszportów zagranicz- 


nych. 

Jak nas informuje Łódzkie 
Starostwo Grodzkie nowe blan 
kiety paszportów zagranicz- 
nych wprowadzone zostaną w 
Łodzi z dniem 15 sierpnia. 

Ponieważ dotąd bardzo wie 
le osób nie odebrało z Łódzkie- 
KO Starostwa Grodzkiego 
swych paszportów zagranicz- 
nych — władze wyjaśniają, że 
wobec tego, iż paszporty te są 
wypisane na starych blankie- 
tach — z dniem 15 sierpnia — 
traca one swą moc i osoby, któ 
re w dalszym ciągu będą chcia 
ły wyjechać zagranicę — zmu” 
szone będą po raz wtóry zło” 
żyć zgłoszenie o wydane no- 
wego paszportu na ustanowio” 
nych ostatnio blankietach. 

Termin prekluzyjny, w któ- 
rym można jeszcze odebrać 
paszport wystawiony na sta- 
rym blankiecie, upływa 

z dniem 14 sierpnia, 

Kto więc nie chce utracić 
prawa wyjazdu — winien naj- 
późnief do tego terminu ode- 
brąć swój paszport zagrani- 
czny. 

Warto zaznaczyć, że dotąd 
w Łódzkiem Starostwie Grodz- 
kiem leży około stu rtepodję- 
tych paszportów zagranicz- 
pych. 

EAEL LPR UNE I EF SREZE TOY TEPEE CZAT, 


mieszkaniu dróżnika kolejowe- 
go niejakiego Antoniego Białka. 

W pewnym momencie loka- 
torzy ujrzeli otwierające się z 
trzaskiem okno, na parapecie 
którego stanął Białek į rzucił 
się na ziemię głową nadół. 

Desperat poniósł 

śmierć na miejscu, 

Zwłoki Białka zabezpieczone 
zostały na miejscu do czasu 
przeprowadzenia oględzin są- 
dowo = lekarskich. 


Dziś ! codziennie 
EJ o godz. 7-ej 


m KONCERT 
E POPULARNY. 


tkanin bawełnianych i t. zw. 


„sBRAKI” 


RESZTK 


ubrania zawodowe, robotnicze, sportowe I dla 
urzędników biurowych e. t. c. 


po wyjątkowo niskich cenach 


sprzedaje KONSUM 


„Widzewskiej Manufaktury” 


Rokicińska 54. Dojazd tramwajem Nr.10116. 


N. B. Dla pp. urzędników państwowych i komunalnych 
sprzedaż na spłaty miesięczne. 


j Dr. med. 


Z. RAKOWSKI 
Tel. 127-81. 
Specjallsta chorób uszu, nosa, gardła 


Dr. med. 


S. Neumark 


Choroby skórne | weneryczne. 
leczenie djatermją, 
diatermokoagulącją 


oraz 
LAMPĄ KWARCOWĄ. 
MONIUSZKI 5, tel. 170-50. 


Przyjmuje ed 1.30 do 2.30 pp. od 5-7. 
W niedzielę od g. 11—1 w poł 


I płuc. 
Konstantynowska 9. 


Przyjmuje od 12—2 | 5—7, 
Od 10 — 11 I od 2 — 3 w Lecznicy 
ul. Zglerska mr. 17, 


Dr med. 


Ignacy Margolis 


spee, choroby oczu 
Przyjmuje od 1—2 i 5—7. 
Aleje Kościuszki 21 
tel 195-17 


PLACE BU 


Dr. med. 


Edward REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych, 
Leczenie diatermją. Elektroterapja, 

ołudniowa Nr. 28. 
tel. 201—93. 
od 8— 91/2 rano i od 6—9 wiecz. 
w niedziele od 9—1 pp. 
Dia niezamożnych ceny lecznic. 


Ogłoszenia drobne. 


CIESIELSKI FRANCISZEK, zamiesz 
kały Drewnowska 23, zgubił legity- 
mację zapomogową, 

FELIKS PACZKOWSKI, zam. Kalis- 
ska 14, zgubił legitymację tramwajo- 
wą Nr. 154-37. 

FRYZJER DAMSKI L, WAJNROT— 
wznowił lekcje ondulacji, Wólczań- 
ska 61, II p. front. Od 2—4 po Dol. 
lod 8 — 10 wiece 


różnej wielkości, dojazd tramwajem nr, 7 i 17 
Kraszewskiego i nowozałożonych, na dogo nyeh warunkach 


DO SPRZEDANIA. 


Wiadomość Kilińskiego 96 mieszk. 10 front parter. lub na miejsce 
ul. Dąbrowskiego 80/32 u pana Jana Pilla, 


DOWLANE 


rzy ul Dąbrowskiej, 


MARJA Jerzębska, zam, w Rudzie, 
zagubiła świadectwo handlowe II kat, 
JESKE Wilhelm, zam. we wsi Woli 
Kazubowej, gm. Kruszów, pow Łódzki 
zgubił weksie I wszystkie te weksie 
z podpisem wyżej wymienionego u- 
niewaźniam, oprócz 1 wekslu na zł. 
500 z wyst. Jeske Wilhelm znajdujące 
go się obecnie w Banku Spółdziej- 
czym w Tuszynie ! 2 weksle na ogól- 
ną sumę 100 zł. będących u p. Parzę- 
czewskiego w Tuszynie, zobowiązuję 
się spłacić, resztę weksil unieważ- 
niam. 


e ma a A A a ar a D 
SZKUDLAREK LUCJAN, zamieszka- 
ty w Zduńskiej Woli, zgubił książecz 
kę wojskową wyd. przez PKU-Sie- 
radz, 


m * PA Cn 
ZA 1600 ZŁ. sprzedam domek nowy 
na rozbiórkę 3-pokojowy. Sierakow- 
skiego 93. 


ANDRZEJ MARKIEWICZ, 
portfel I karte mobilizacyjną. 


zj 


ciwszy na pole przy cmentarzu 


gdzie zostałą aresztowana. 


Ne: 24 


Sensacyjny wynik śledztwa 


w sprawie pożaru w Kinie „04 


Łódź, dn. 7 sierpnia. Kata-|nipulować przy apatii 
strofalny wypadek pożaru, jaki którym w tym momig 
wydarzył się przed kilku dnia-lnie przesuwała się IŚMR 
mi w kinie „Oaza“ przy ul.|ma obrazu. j 


| 
Chrobrego 10 — gdzie z pło- W chwilę później W 


A Doczątkach lir 


mieni wydobyto dwie osobv|pożar i chłopiec chcąć i małego miast 
ciężko poszkodowane, z któ aparat, wyjął zwój film I Nordheim s 
rych jedna zmarła w szpitalujcił na ziemię, tuż oba! FL mieszkanele 


— został wreszcie dzięki skru- 
pulatnemu dochodzeniu władz 


itn 


odcinając sobie tem starzec Kar 


wrót, nan 
W tym czasie na M 5 Urodzony 


wyjaśniony. Według raportu n sa UE lat temu wy 
komisji rzeczoznawców wyło |wszedł ojciec chłopca: Sleryki gdzie 2 
nionej z ramienia Łódzkiego |Antoni Kolenda, który 4 Matek a na sta 


syna. 

Gdy dał się słyszeć P 
przerażliwy krzyk chłują 
ciec był już przy nimas 
go ratować. 


Starostwa Grodzkiego — usta- 
lono, że pożar w Kinie „Oaza“ 
wybuchł z powodu 

nieumiejętnego obchodzenia 
się z aparatem. 

Wbrew temu co pierwotnie 
przypuszczano i podawano — 
wypadkowi w kabinie kinema- 
tograficznej nie uległ katastro- 


dg Wrócić do sw 
stron, 
Mlakże Gartm: 
"śl roku 191 
W ten oto sposób wu ay preal 
tragiczna katastrofa. ME ikier i p 
wiona również przyczljyj artman: 
ry zasadniczej. ok: syg, 
y SRA KO, które 


fie mechanik i syn jego, ale| Stwierdzono bowie MEE korcu 
dwie przygodne osoby, które| wypadku niedosztoby Sike rancji 
nie absolutnie nie miały współ- |(aśmy filmowe były Młorniiez ot. 
SATY ajd ornijezyka 
nego z personelem technicz- |nio zabezpieczone i zm j 


się w specjalnych bębifj | Przyczyną 


nym tego kina. + © wielki 
Tutaj wszystko stało kim tri 


Komisja, w skład której we- 


szli kierownik wydziału bezpiejlrem 1 mimo to magi uniknąć ś 
czeństwa publicznego w Staro- |wbrew przepisom o bezii G 

stwie Grodzkiem p. Denys, :nż.|stwie — opuścił kabinę: fły, eee 
Szyszko oraz  przedstawiciel| W związku z powyż2$ udał się 


ch krewn 


3 W miasteczk 
widowiskowy łódzkiegdjy, lasteczku 


policji — ustaliła ponad wszel- 


gicznym wypadkiem — 4 
ka wątpliwość, że winę za wy- 


z 4 zenie W 

padek ponosi stwa Grodzkiego zarz ún srg Eu 
mechanik kina, Łodzi lustrację wszys iiimionero 

który w czasie trwania spek*|celem stwierdzenia — ii s, 


taklu, a co zatem idzie w cza- 
sie czynności aparatu, opuścił 
kabinę | wyszedł na podwórze. 
Uprzędnio jednak poprosiwszy 
stojącego na korytarzu tuż o* 
bok kabiny chłopca. jak się póź 
niej okazało 14-letniego 
Franciszka Kolendę aby przyp!i 
nował wejścia do wnętrza po 
koju, gdzie zainstalowana jest 
aparatura, 

Chłopiec ciekawy jednak 
niedostępnego dlań widoku — 
wszedł do wnętrza i poczał ma 


"Szkoła podoficerska lotnic 


dla młodocianyć 


Warszawa, 7. 8, — Na podsta 
wie zarządzenia ministra spraw 
wojskowych powstanie w Byd. 
goszczy szkoła podoficerska lot- 
nictwa dla młodocianych, 

Rok szkolny rozpocznie się 1 
listopada r, b, Termin wnoszenia 
podań upływa z dniem 

15 września r, b. 
Szkoła ta ma na celu wychowa- 
nie i wyszkolenie ogólne wojsko 


Pi irzewając ja 
"16, Gartme 
+ celem 1 
| lemniczych 
| Został naty 
aiy, W cią; 
Olo go do 
PAL do więzi 


strzegane są przepisy 
czeństwa, a zwłaszcza. iii 
my są odpowiednio zabił 
ne przed ogniem. 
Lustracje te odbywa 3 
czasie trwania seansów: 


STAL À, Cegielniana i 


Dziś i codz. 8.15i 10,15— Ml 


HALLO! HALLO! DA 
| w Stana 


„wą 

ję bez przerw 
i 3 lipca 1930 
M okręt płyn 
Więzień z 
Man natychmi 
Ml go z wię: 
Xdheim, aby 
4 tak niesp 
E iem niemn 


"ohafers. 


dka od 


S ostatniegc 


DOczęto sz 
B Do Amer 
ESZE, posyp:. 
l tylko d 
rdzono, iż 


lota w lotnictwie wojsko 
Nauka trwać będzie 9 
na koszt skarbu państ” 
peson uczniowie ©DO 
ędą do odbycia służby 
wej, odsługując w cha 
podoficera zawodowego P 
ta za każdy rok nauki. POP 
przyjmowani będą chó 
wieku od 16 do 18 lat, P 
jący ukończonych 


we i specjalne potrzebne do peł |6 — 7 klas szkoły pows, gay 
nienia funkcji mchanika lub pi-loraz warunki zdrowotne: hlonęlo È 


$ osób zab 
było objawt 


Nowy dorobek kulturalny powiat 


Shola średnia 0.0. Franciszkanów w tagiowi 


pomieści 300 wychowankówj: 


Łódź, 7 sierpnia, Zgodnie z na 


| Uszeniem | 
9 bohaterst 
iki, Antonii 


wych przemówień, w Mi Se to w Ś 


= 


szą zapowiedzią, w dniu wczo |podnoszono znaczenie PR ę eiscowość 
rajszym w Łagiewnikach pod|go zakładu naukowego I tie już po 

Łodzią odbyło się poświęcenie wego dorobku kult or jedny 
kamienia węgielnego pod szko- |łódzkiego powiatu. jl) Pozosi 
lẹ średnią OO. Frauciszkanów, | Gmach tej szkoły wzi lika ny: dzi 
która stanie na terenach klasz- | zostanie sumptem jg tastrofy : 


tornych. 


Poświęcenia dokonał J. F. ks. 
biskup Wincenty Tymieniecki 
w towarzystwie ks, Wierzbic- 
kiego, ks. dr. Roszkowskiego 
oraz prowincjała zakonu i prze 
ora klasztoru. 

Poza tem w uroczystości bra 
li udział braciszkowię zakonu 
oraz przedstawiciele władz z|Z 
starostą Rżewskim, inspekto- 
rem Szczerbińskim 1 wizytato- 
rem Zawadzkim na czele. 

czasie uroczystości wygło 


pół miljona złotych fro "em, ush 

i będzie tak obszerny, Ż8” ępacziiwy ki 
ści trzystu wychowank? Wi za ozku tru 
krutujących się z dziat W papie, rato 
nej ludności. «szych, o 

Wario arain F k 
to druga z rzędu szkoła 488 
na terenie powiatu łódź Ś BANNER 
jedna bowiem istnieje 
gierzu. 

Jak nas Informują gmaćg : * 
niej szkoły w Łagiew 
jeszcze w roku bieżącymi 
wadzony będzie pod dad 


szono cały szereg okolicznościo e. An « 
jk. alazł się 
zdarzenia a= KIEŚLIOWANIE IOI: = 
| Maca si 
Zdarzenia i wypadki w Warszawie: ki £o coraz 
(—) Tajemnica znalezionego Zgierz, 7. 8, — W dni b fm.  Zdaw 
na Dołach trupa 5-letniej dziew rajszym policja warszaW”R gęj Szcze it 
czynki została przez policję WY |wiadomiła komisarjat poly atnim raze 
iaśniona. Sprawczyną zabój- wiatowej w Zgierzu o arti ku dziewc: 
stwa jest matka dziecka 29-|niu w Warszawie zgie”łyo ŚĆ działa! 
letnia Bronisława Piaseczna, |ntejaklego W PIEczZny sp 
która mieszkała dawniej przy |32-letniego Euzebjusza MA „, Cdnocześr 
ulicy Borysza 15. Piaseczna, |zą opełnienie dużej krain €knym lec 
opuszczona przez męża wstąpi- uzebjusz Kausik, pó które! 
ła do służby, jednak z powodu |cy zamożną t bardzo PIM a ws 
dziecka nie mogła się utrzy- rodzinę, karany był już } ! popr 


mać. Zadusiła je więc i wyrzu|nie za cały szeerg przew"ii, 
kradzieży, dokonanych w [=e nie spr 
~ 


rza. Er zaoponc 
| BE 
Tragiczny zgj, "nia: 


wyjechała do wsi Brudniewa, 


(—) Przy ulicy Piotrkow- 


skiej 109 spłonął skład odpad dziewcz ki 26, kiedy 
ków bawełnianych Dawida Ko-| Wczoraj w południe Wi h bomyślał 
na. należącym do wsi Kurnos $i. lej wilgotn 
(—) Inspekcja sanitarna do |k y Kluki, w PHA * w ciągły 
konana w hotelach łódzkich, | piotrkowskim, podczas * gz, olśniewając 
wykazała wiele uchyleń. Sta-|sosen, została przyf” Makr iej kwia 
rostwo Grodzkie ustanowiło |pniem drzewn 5-letó8 ty lem delika 
termin dwutygodniowy dla usu |nisława Chertel, > kę. żenie kol. 
nięcia braków | zzerazjłg ode- Dziewczynka r sj za nią ç 
hraniem koncesf. poniosła émierć na m cz 


BSET 

A 

y pe 

momendi 

się Iii 

óżniej * 
3 chcac ™ f oczątkach lipca tego ro 
wój TIME _ malego miasteczka alza 
uż obok O k Nordheim przybył 


tem Si f mieszkaneic Kalifornii 
p" starzec Karol L id 
ót arol Leopo 
rót. Mn. U 
sie na MIĘS 1 rodzony w Nord- 
at temu wyemigrował 
chłopca eryk 
który kit TYKI gdzie zdobył wiel 
Bleck a na starość posta: 


tyszeć Pi pocic do swoich rodzin 

zyk eHh Si 

zy nim % 1:. że Gartman nie wie 
W roku 1919 francuski 

posób us eony wydał 

trofa, ME "mny wyrok śmierci 


go doktora Karola 


przyczy! 
Gartmana, szpiega 


bowiem ? kiego, któremu udało | 
szłoby Sky W końcu wojny poza 
były od Kali rancji. Nieświado” 
ne i nasii fornijczyka ledwo nie 

rch beb brzyczyną zguby jego 


ko stato K; i im trudem udało 

to me nąć śmiertelnego 
ym o bezii 
ł kabinę: 
powyżsł 
|kiem —* 
ódzkiega 
ro zarz 


Gartman przybył do 
«ll udał się na poszuki- 
SWych h krewnych i przy- 
miasteczku rozpoczę- 
zen ie. Wszyscy 
kaq przybysza, 


7 4 
kóry cak kami ore 
-zepisy M ceWająac jakieś niepo” 
łaszcza. * Gartman udał się 
inio zabeź celem wyjaśnienia 
i. lajemni iczych wypad- 


i stał natychmiast a” 


"X W ciągu paru dni 
Ono go do Strasburga 
4 do więzienia w Pa- 


odbywa 
eansów: 


elniana 
i10.15— 


L0! DA 
tnici 


Iye 


„eoczęto szczegółowe 
8 Do Ameryki popły- 
"esze. posypały się za- 
I tylko dzięki temu. 
4 IE iż Gartman 
EY Stanach Zjedno- 
przerwv od roku 
H ipca 1930 roku, gdy 


Więzień został zwol- 


natychmiast po wy*| 


"pędzie 3 raj. z więzienia wró- 
bu państfik heim, aby ukończyć | 
wio 00 | tak niespodziewani je | 

tm niemniej musi on! 


ı służby 


S 


w cha 

owego f i 

nauki, 

aa ciii QdKODANA 

ki lat, E Ostatniego trzęsienia 

ły pows Me d łoszech, które, jak 
] pne włoskie stwier* 

irowotne: toneto 


ib zabitych, 
był 6 obiawów bohater 


jowidt 


JU: 


leń, w 
czenie PH 
cowego £ Rie 


kultu don, 


fo zzeniem ludzie opo- 
pohaterstwie małej 
iki, Antoniny. 

śię to w Scampitelli, 
AR ość runęła mo 
już po pierwszym 
W jednym ze zburzo 
Ów pozostała matka 


zgłosić się dnia 20 sierpnia 
na sesję sądu wojennego, 


uniewinnienia. 

Dalsze śledztwo wyjaśniło 
też przyczyny tej przykrej po- | 
myłki. Rzeczywiście we Fran- | 
cji grasował w czasie wojny 
niebezpieczny szpieg niemiecki 
pod nazwiskiem  Gartmana. 
Szpieg. jak to jest częstym zwy 
czajem członków wywiadów 


„a SEDOC 


Niebezpieczny powrót do ojczyzny. 


lobcych, umyślnie 
przybrał nazwisko osoby, 


endo dziwni był nawet pò- 
|dobny do prawdziwego Gart-| 
mana i gdyby Amerykaninowi 
nie udało się dowieść bezsprze- 
cznie, że od 50-ciu blisko lat! 
przebywał poza granicami 
Francji — możliwe, że nie unik- 
nąłby kary śmierci. 


Dramatyczny proces na Węgrzech. 


ARANT Z TRUDEM UNIKNĄŁ STRYCZKA. Strzały oskarżonet 


W Temeszwarze na Węgrzech 
e zył się podczas rozprawy Są | 


|nietylko w samem mieście i kra 
ju, ale rozniósł się szerokiem e- | 
chem w całej prasie zagranicz: | 
nej, zwłaszcza, że aktorem tego | 
dramatu był człowiek zażywają- 
|cy do niedawna wielkiego posza 
nowania i zajmujący wybitne sta 
aowisko, 


i Prezydent Izby Handlowej 
w Temeszwarze, generalny dy- 


który ma dokonać formalności A której wiedział, że przebywa |dowej sensacyjny wypadek, któ- |rektor Ocrea, stanął przed try- 
» Kalfornji. Dodać należy, że |ry wywołał niezwykłe wrażenie |bunałem sądowym pod zarzu- 


tem sprzeniewierzenia 
wielkich sum, 

powierzonych mu z tytułu jego 
urzędu, jako też przez prywat- 
ne osoby, pozostające z nim w in 
teresach. Afera ta wywołała o- | 
gromne wzburzenie w mieście 1 
opinja publiczna podzieliła się 


Tydzień królewski w Amnglji. 


REGATY W COWES. 


Wspaniały yacht władcy Wielkiej Brytanii. 


Cowes w sierpniu. 

W roku bieżącym t. zw. „ty- 
dzień królewski* w Cowes bę 
dzie miał charakter podwójnie 
uroczysty ze względu na obec- 
ność króla Jerzego, któremu w 
zeszłym roku choroba prze- 
szkodziła w braniu udziału 

w tradycyjnych uroczysto= 

ściach. 

„Tydzień“ w Cowes zostanie 
zainaugurowany dopiero w nie 
dzielę paradą po nabożeństwie, 
lecz dziś już panuje w tej miej 
scowości ruch ożywiony z po” 
wodu napływu licznych gości 
ze wszystkich stron Europy, 
a także i Ameryki. W przysta* 
ni podziwiać można wspaniałe 
vachty francuskie, włoskie, 
hiszpańskie i amerykańskie, a 


a ręt płynący do Ew- |w kołach fachowych 


pomiędzy niemi łopocze sztan- 
dar królewski na maszcie głów 
uym yachtu „Wiktorja I Albert" 


w skróceniu: „W i A.“ 
Królestwo siey już ba- 
wią w Cowes. Spotyka się kró 
lową, osobiście załatwiającą 
swe zakupy w sklepach. 
Królowa wprawdzie ma za- 
miar sypiać na yachcie, lecz w 


obatorstwo małej dziewczynki. 


Z pod gruzów. 


|można się byoł doprosić. Mała 
|dziewczynka sama zdobywszy 


z trudem kilof, zaczęła burzyć 
mur i po całonocnej pracy zdo* 
łała dokopać się do pokoju, w 
którym była matka. 
Ocaliła matkę — 

ale postanowiła jeszcze raz wró 
cić po ubranie. Niestety! Gdy 
wracała już ze związanym szyb 
ko tobołkiem rzeczy — zawa- 
lila się ściana frontowa. grze- 
biąc dziecko pod pruzami. Wy- 
dobyto ją żywą jeszcze — ale 


tu. | bardzo ciężko ranną. 

coly wzi | piny; dziecko, które| Podobny wypadek zdarzył 
u id. Strofy znajdowało |się również w Melfi; ale tu mat 
a złotychjł p mem, usłyszało jej |ka z narażeniem własnego ży- 


Paczjiwy krzyk. 

tczku trwało strasz 

A zanie, ratowano Swo- 
is szych, o pomoc nie 


zerny, Ż8Ą 
howanki 
z dziatw 


zyć, że 
1 szkoła 
jatu łódź 
istnieje 


S$. BANNER. 


R 
„gT 


Znalazł się w kłopo*| 
ry nie było rady. 
laca się wizyta na- 


idż M 


zawie: blem. RO coraz większym 
- W dni Zdawał sobie 

warszaw” kzczę intensywniej 
arjat po”) atnim razem z subtel 


kroku 
OŚĆ 


bieczny sposób. Ale 


zu o J dziewczyny, któ 


le zgief” 


bjusza jj dnocześnie, że by” | 
iżej h nym lecz trującym |s 
usik, Pog blnie | którego należało 
rdzo porę mu zą wszelką cenę. | 
ył już kie u się poprostu niedo | 


rg prze” jh 

anych w EE Że nie sprzątnięte ze 
4 — Zaoponował słabo. 
oześmiała się SWo- 


y zg, 
zyn! 
łudnie wg 
i Kume i 


kie, kiedy ona sobie 
jn myślał Mike, pa- 
ice ei Wilgotne usta, od- 


„ciągłych uśmie- 

dczas * AB j wające ząbki. 

wiaty, dotknął 

latoi poem delikatnej rączki 
Fea enie kolan. 


deza nia do bungalo 


= 48 gdy segregowa-! 


Przekład autoryzowany 


działała na niego| 


cia uratowała troje dzieci, znaj- 
dujących się w parterowym po | 
koju, który przysypało rumo- 
wisko wałącej się kamienicy. 


zwanym | 


ciągu dnia będzie odwiedzała 
przyjaciół na wyspie (Cowes 
leży na wyspie Wight) i wy- 
brzeżu Hampskire. Król zaś, 
który przed przyjazdem był 0- 
becny na otwarciu panoramy 
Trafalgaru. nosi się z zamia- 


Irem odwiedzenia igrzysk mary 


narki na Whale-[s-Band. 
Yacht królewski „Wiktorja 


i Albert“ tylko raz do roku od- 
grywa rolę wybitną, stając się 
ośrodkiem ogólnej uwaci. Na 
wszystkich okrętach 
skich ustawione zostaną w tyn 
czasie straże, które nawet na| 
przeciąg sekundy nię spuszcza 


Służyć na nim jest 
najwyższem odznaczeniem. 
Naogół żadna załoga nie prze 


lat dwa do trzech, lecz w tym 


yvachcie królewskim robią się 
nowych twarzy. Stąd steward 
królewskiej kajuty S. Ham 
mond pozostaje na tem stano” 
wisku 


W Galvestonie w Texosie roz 
poczęła się nowa rewja pięknoś 


lei, 


Na zdjęciu od lewej strony 
ku prawej przedstawicielki: Wę 


Przedruk wzbroniony. 


ła kwiaty, wyszukał kilka słol- 
ków od dżamu, mających za- 
stąpić wazony. 

— Pomogę pani — rzekł, 
stawiając je na stole. 

Nie, nie — zaprotesto” 
wała, — Ja sama zrobię. Niech 
pan siada. 

Ujęty wbrew swej woli, 
|Mike usiadł posłusznie na 
RE patrzą na krzątającą 

ę dziewczynę. 


| 


(wkońcu Brygida, wskazując na 
ustaw ione artystycznie „wazo 
Iny“. -Z temi słowy cofnęła się 
o krok wtył w zamiarze objęr 
cia okiem całości i strąciła łok 
ciem masło. Praw 

— Och! — krzyknęła prze- 
rażona. — Jakaż ze mnie gapa! 
Opryskałam panu całe buty! 

I osunęła się na kolana, ko- 
ło krzesła Mike'a z nożem w 
ręku. 

— Niech się pani 
— zaprotestował. 
stwo Boy potem sprzątnie. 


nie trudni 


— To zgłup”idrzazg drzewa: 


dąc na stole zebrane na papier 
masło. — Muszę teraz iść — 
dodała ku zdziwieniu Mike'a 
który nie wiedział, że udarła 
za jego plecami kawałek za- 
tłuszczonego papieru i scho- 
wała w fałdach sukni. 
Odprowadził ja do furtki i 
wrócił do domu. Ona jednak- 


że. upewniwszy się, że jej nikt| 


nie widzi, powróciła do ogród: | 
ka, wyszukała odcisk stopy | 
młodego człowieka w wilgot- | 
nym gruncie, wzięła z niej gar- 
stkę ziemi, zawinęła w papier, 
schowała w zanadrzu i ulotniła 
się tak samo ukradkiem, jak 
przyszła. 

Powróciwszy do domu, po” 
starała się nie wejść na oczy 
ani rodzicom ani rodzeństwu i 


z spojrzeć! — rzekła |udała się prosto do oddalonego | 


kąta ogrodu, gdzie przed kilku 
tygodniami odkryła gniazdo 
dzikich pszczół. Zajrzała w 
wypróchniały pień i z piersi jej 
wyrwało się westchnienie ulgi. 
Opuszczone gniazdo było na 
miejscu. Z wielką ostrożno 
ścią wyjęła plaster wosku, po- 
szła do swego pokoju i zamknę 
ła się na klucz. 

Tu wyjęła ukryte w sukni 
dwie paczuszki i zabrała się do 
wyjmowania z masła drobnych 
Sastra posta- 
wił za niezbędny warunek, aby | 


Już zrobiłam — odparła drzazgi pochodziły z podłogi z 


zaczerwieniona Brveida. 


kła- miejsca. na którem siedział na wiedziona . 


ją oka z yachtu królewskiego. | 
bywa na okręcie dłużej ponad | 


poszczególnym wypadku, tj. na! 


wyjątki, ponieważ król nie lubi | 


„|sposób 


od pięćdziesięciu trzech lat, 
gdyż objął służbę jeszcze za 
czasów królowy Wiktorji. Ma 
lat siedemdziesiąt dwa i jest | 
najstarszym członkiem mary" 
narki angielskiej, a kró! traktu 
ie go z wielkim szacunkiem 
jako wypróbowanego przyjacie 


ia i służącego. Załoga yachtu | 


królewskiego nosi staromodne 
spodnie sukienne. zapięte na 
białych bluzach, a zamiast na- 
sę bn złoto = czerwonych no 

i białe ze srebrem. 

Z chwilą, gdy yacht staje w 
przystani, zostaje natychmiast 
przyłączony do sieci telefonicz 
tej, a gdy odezwie się ktoś ze 
słowami; „yacht królewski, 
|wszystkie rozmowy prywatne 
zamilknąć muszą, bo zdarzyć 
się może, że król zwrócić się 
|Ipragnie z jakiemś zleceniem do 
swego premiera. Żartownisie 
utrzymują jednak, że w więk- 
szości wypadków któryś z ofi- 
cerów załogi zwraca się pod 


osłoną tych magicznych słów 
po informacje do swego „book- 
makera“. 


ger Niemiec, Francji, Turc#, 
fołdawji t Wołoszczyzny (Rumu 


nja). (ip) 


|krześle ukochany. Brygida u 
śmiechnęła się na myśl, w jaki 
wywiązała się z nie- 
zwykłej trudności. 

Wybrane starannię drzazgi 
zmieszałą z ziemią, której do- 
tknęła jego stopa, z woskiem 
iz otrzymanej masy ulepiła fi- 
gurkę Mikea Wincourta. Co- 
prawda naijśmielsza wyobraź- 
nia nie odkryłaby najlżejszego 
podobieństwa między przystoj* 
nym Anglikiem i jego grotesko- | 
wą podobiznę, ale Sastra o- 
rzekł, że to nie grało roli. Cho- 
dziło tylko o to, żeby mieć bez 


jąć duchy... 

Postawiła figurkę na stole i 
okadziła ją ostrem, japońskiem 
kadzidłem. Następnie wzięła 
|kawałek sukna i powiała niem 
w otwartem oknie, powtarza” 
jąc nauczone od Sastry zaklę- 
cie. 

— Om! Wzywaj go, wzy” 
waj! — szeptała z przejęciem. 
— Niech serce Wincourta osza 
ileje myślą o mnie. Jeżeli nie 
będziesz o mnie myślał, spusz- 
czę na ciebie przekleństwo 
czterdziestu czterech aniołów! 

Ceremonia dobiegła końca 
— zamknęła okiennice. Miała | 
ją powtórzyć jeszcze przez| 


| 


ustannie na oczach przedmiot | 
tęsknoty. Resztą miały się za”) 


Niema chyba drugiego okrę- 


|by panow ała taka 

wzorowa czystość į porządek, 
jakna tym yachcie. Giości przyj 
Ilmuje się w salonie, 
uym w barwie czerwonej, 
którego prowadzą dwa koryta 
rze wzdłuż boków yachtu. W 
końcu sali ustawione są dwa 
srebrne megafony, pochodzące 
jeszcze z czasów królowej 
Wiktorj. W czasie wielkich 
przyjęć królestwo zasiadają na 
przeciwko siebie przy stole. 
Przy śniadaniu król sam bierze 
potrawy z stolika podręcznego, 
a przy innych posiłkach do sto 
łu podają stewardowie okręto- 
wi. 

Nad łóżkiem króla wiszą por 
trety Nelsona i lady Hamilton, 
na biurku króla stoi fotografja 
króla Edwarda VII, a nad biur 
kiem wisi jeszcze jeden portret 
admirała Nelsona. 

Buazerje ścienne z drzewa 
jaworowego są tak wypolero- 
wane, że błyszczą jak jedwab. 
Zasłony kretonowe, wybrane 
według gustu królowej, założo 
ne są nienagannie i każda po 
duszka nawet-znajduje się na 
właściwem miejscu. 

Rzeczą godną widzenia są pa 
mieszczenia kredensowe, gdzie 
schowana jest porcelana kró- 
lewska w barwach: zielonej, 
złotej $ białej. Każdy talerz 
i każda filiżanka znajdują się 

w oddzielnej przegródce, 

a kryształy szkieł takie umie- 
szczone są w zagłębieniach, by 
nie wypadły przy silniejszej fali 
w czasie burzy. 

Naprzeciwko apartamentów 
pary królewskiej znajdują się 
pokoje innych osób domu kró- 
lewskiego, w pierwszej linil a- 
partament księcia Walji i księż 
niczki Mary. 


s. 
Depesze donoszą. że podczas 


wielkich regat w Cowes pierw 
szą nagrodę wziął vacht „West 


ward” — właściciel Mr. Davis. 
a dga — yacht królewski 
„Britannia“. Król pierwotnie 


mial zamiar brać udział w re- 


czuwała. że Mike myślał o nłej 
w tej samej chwili bez pomocy 
nadprzyrodzonego pośrednic- 
twa. A im więcej myślał, tem 
bardziej „szalało* mu serce. 
Próbował czytać, lecz między 
drukiem i wzrokiem unosiła się 
natrętnie urocza twarzyczka. 
Zamknął tedy książkę i obrzu- 
cit sprawczynię swego roz- 
targnienia daleko bardziej uroz 
maiconemi przekleństwami, niż 
by to uczyniło czterdziestu 
|ezterech aniołów. 

Tymczasem Sastra krzątał 
|się koło interesu ze swojej stro 
ny. Jak wszyscy przedstawi- 
ciele guna-guna czyli czar- 
nej magii, zdawał sobie sprawę 
z bezskuteczności czarów i 
przekleństw, sprzedawanych 
łatwowiernej publiczności. Jak 
europejski magik byłby bezsil- 
ny bez pomocy sprytnie pomy* 
|ślanvch, ukrytych przed ocza- 
mi audvtorjum, mechanizmów, 
tak ten jawajski czarownik mur 
siał się starać za kulisami, aby 
jego magiczne sztuczki odnosi- 
ły pożądany skutek. Gdy za- 
kochany młodzieniec udawał 
się do niego z prośbą o zacza” 
rowanie serca wybranej, stary 
spryciarz uciekał się poprosty 
do przekupienia jei rodziców. 
Jeżeli zaś zaszła potrzeba usu- 


dwa wieczory. Sastra obiecał. 
że dusza Mike'a zostanie „u 
. Brygida nie prze-' 


nięcia kogoś ze świata wśród 
jak największych cierpień, ry- 
‘tual wbiiania szpilek w wosko* 


tu floty angielskiej, na którym- | 


utrzyma- | 
do | 


0 do sedziów. 


| na dwa obozy, 

Jedni utrzymywali, że zarzuty 
przeciwko prezydentowi Ocrej 
są bezpodstawne i są wyn'kiem 
intrygi jego wrogów, inni nato- 
miast byli usposobieni bardzie| 
pesymistycznie, Bądź co bądź 
jednak, gdy przyszło do rozpra- 
wy głównej, sala napełniła się 
po brzegi publicznością, która 
z wytężonem zainteresowaniem 
|śledzjła przebieg rozprawy, 

W pewnym momencie nastą: 
piło coś nadzwyczajnego, Pre- 
zydent Ocrea, który przez cały 
czas przesłuchania zdradzał 

silne zdenerwowanie, 
nagle zerwał się z miejsca, a wy 
ciągając błyskawicznym ruchem 
|ewolwes oddał naoślep 
kilka strzałów 
w kierunku trybunału, Powstała 
olbrzymia panika w sali, przewi 
dvwano katastrofę, ale ną szczę 
ście członkowie trybunału potra 
tili dość wcześnie uchylić się od 
pocisków tak, że tylko protckó- 
lant został lekko zraniony wszy 
scy inni natomiast wyszli cało 
z opresji, 

Sprawca zamachu po wystrze 
leniu wszystkich pięciu naboi, 
zanim jeszcze zdołano go obez- 
władnić, wyjął z kieszeni 

ilaszeczkę z trucizną 

i wypróżnił jej zawartość jed- 
nym łykiem, Przewieziono go 
w stanie beznadziejnym do szpi- 
tala, Ponieważ nie odzyskał przy 
tomności, zatem nie można było 
go przesłuchać, a dopiero może 
przyszłość wykaże, o ile zarzuty 
przeciwko niemu bały uzasad 
nione, 


„Miesiąc wśród 


padłych dziewctal 


Znana ze swego temperamėn 
tu reporterskiego i ogromnej po 
mysłowości dziennikarka pa- 
ryska Maryse Choisy, która 
dla obserwacyj dziennikarskich 
przez miesiąc pełniła obowiąz 
ki służącej w różnych mparya 
skich domach nierządu i noc- 
nych spelunkach, wrażenia swo 
je zebrała w książce p. t. 

„Miesiąc wśród dziewek*. 

Przerobiła swą książkę «na 
rodzaj skeczu | zapragnęła wy“ 
stawić go w jednym z teatrów 
paryskich, grając przytem sa- 
ma główną rolę. 

Jednakowoż Stowarzyszenie 
autorów dramatycznych i Zwią 
zek aktorów sprzeciwiły się te- 
mu, uważając, że tego rodzaj 
widowisko nie odpowiada god“ 
ności literata i jest obliczone ` 

na niezdrową sensację. 

Maryse Choisy nie zrezyzno 
wała jednak ze swego planu 
I zamierza zorganizować spek- 
taki w jednym z music-hallów. 

— A może to właśnie jest re- 
portaż przyszłości — oświad- 
czą Maryse Choisy — taka sa- 
tyryczna rekonstrukcja scenicz 
na przeżytych wydarzeń... 


gatach na swoim yachcie, lecz 
zaniechał zamiaru z powodu 
burzliwej pogody. 


we wyobrażenie ofiary dopet- 
niał się za plecami klienta ci- 
cha naradą z osobą, pozostają” 
cą w służbię tejże ofiary, Z rę 
ki do ręki przechodziły plentą. 
dze wraz z pakiecikami tłuczo 
nego szkła lub innych narzędzi 
śmierci. 

Nic więc dziwnego. że wie: 
czorem tego samego dnia, kie- 
dy Brygida odprawiała swoje 
hokus-pokus, Sastra zjawił się 
na podwórku bungalowu Mi- 
ke'a. Wiadomą sobie drogą 
tajnego wywiadu dowiedział 
się, że młody Anglik został za- 
proszony na obiad do admini 
stratora t skorzystał z okazji, 
aby się porozumieć prywatnie 
z jego boyem, Latipem. Chor 
dziło mu o uniknięcie koniecz= 
ności usprawiedliwienia się 
przed Brygidą, na wypadek, 
gdyby czary nie odniosły na- 
tychmiastowego skutku. 

Latip siedział w kuckł w 
drzwiach chatki, za - bungalo- 
wem, kurząc podstępnie papie- 
rosa swego pana. Na widok 
Sastry spochmurniał jeszcze 
bardziej. Wyraził się kiedyś 
lekceważąco o czarowniku i 
zaraz potem jego najstarszy 
brat zachorował bez żadnej 
widocznej przyczyny ną cięż* 
ką OSPĘ.» 


D. e. t) 


Sr. 4 


.. 


„Echa ze stolicy. "a 


Życie Warszawy w kilku wierszach. 


Jak już „Echo“ donosiło, w 
magistracie warszawskim Wy- 
sunieto projekt przeprowadze- 
nią redukcji personelu, Projekt 
ten opiera się na tem, że budżet 
miasta wykazuje znaczne 
zmniejszenie wplywówi że wo 
bec tego dla utrzymania budże 
tu na poziomie zrównoważo- 
nym konieczne jest odpowied- 
nie zmnięjszenię wydatków. 
Zmniejszenie wydatków idzie, 
zdaniem maglstratu, w kierun- 
ku zmniejszenia liczby zatrud- 
nionych. W kołach magistrac- 
kich wysuwa się 10 proc., jako 
normę redukcji personelu. 

. ` a 


W połowie b. m. odbędzie sis 
posiedzenie komisji budowy 
mostu przy ul. Karowej, Ko- 
misja ostatecznie ustali pro- 
gram konkursu na projekt mo 
stu, Biuro budowy opracowało 
szczególy techniczne. Chodzi o 
ustalenie „jury. Na wiosnę ro” 
ku 1931 nastąpi rozstrzygnięcie 
konkursu. 

4 5 

W elagu z. m, autobusy miej- 
skie w Warszawie przewiozły 
1.186,682 pasażerów (przecięt- 
nie dziennie 38,300; w czerw- 
cu — 46,400). W czerwcu ko- 
rzystalo z komunikacji autobu- 
sowej 1.394.879 pasażerów. w 
lipcu o 216,197 osób mniej, co 
stanowi 18 procent, W marcu 
autobusy przewlozły 2,001,657 


osób. 


W teatrze Letnim odbyła się 
premjera najnowszej komedj! 
autora „Azais* | „Panny Flute" 
Ludwika Verneullle'a, jednego 
z najbardziej lubianych ko- 
medjopisarzy współczesnych. 
pod tyt. „Egzotyczna kuzynka“ 
Zespół stanowią pp.: Maria 
Gella, Jadwiga Gzylewska. Jó- 
zef Orwid 1 Władysław Leu- 
szewski. Reżyserował p. Wik- 
tor Biegański. 

a 


Wydzia! ogrodnictwa w myśl 
uchwały komitetu obchodu po- 


wstania listopadowego, przy- 
stąpi niebawem do. urządzenia 
szerokiej alei 
(dach drzew, na terytorjum Gro 
jchowa, gdzie znajdowało się 
|stanowisko czołowe wojska 
polskiego d. 25 lutego 1831 7. 
|broniącego Warszawy. W alei 
ima być umieszczony wielki 
igłaz z odpowiednim napisem. 


KRATECZKI. 


| Gdyście wczoraj, 
|czytali krateczki, łzy rzewne 
jtak obficie lały się nad losem 
męża urlopuijącego, że ludziom 
[się zdawało, że to deszcz pada 
(Dzięki Wam za okazaną mi li- 
|tość. W każdym razie dzięki te 
mu zludzenlu deszczu ukazały 
Się na mieście grzyby, specjał 
znakomity, jeśli jest odpowied 
inio uduszony w śmietanie (tyt 
ko proszę nie kłaść zbyt duży 
cebuli). 

A propos grzybów ! urlopu. 
to trzeba wiedzieć, że na takiej 
urlopowej wsi zawsze znajdzie 
się jakiś wielki bohater, groźny 
w mowie i opowiadający np. 
kiedyś, że biegł co tchu całe 
dwie mile, aby przeszkodzić 
bójce pomiędzy dwoma ludźmi. 

— No I udało się panu? — py 
tam groźnego bohatora 

— O tak! Nie mógł mnie do- 
gonić, 


ZWYCZAJE DERKACZA. 


Gdzieś tam w okolicach Ło- 
dzi znajduję się wieś Piaski, a 
w onej wsi gospodarz na 6 mor 
gach piaszczystęgo gruntu An: 
|drzej Derkacz. Ów chłopek nie 
miał wiele dobytku, miał nato- 
miast osobliwe zasady. które 
mu pozwalały na żywot wcale 
dostatni. Zasady owe polegały 


mili mot, 


XX 


Ciche tragedje 


w rozgwarze cukierni, 


Cukiernia współczesna bywż 
nietylko terenem dla beztroskiej 
rozrywki towarzyskiej, dla poga 
wędek literacko-artystycznych i 
dla załatwiania różnych. intere- 
sów handlowych, ale staje się nie 
raz sceną, na której rozgrywają 
się wzruszające dramaty życia 
dzisiejszego. 

Oto przy jednym ze stolików 
siedzi starszy, poważny jegomość 
w okularech z kobietą, którei 
pierwsza młodość także już daw 
no minęła, 

Twarz kobiety 

zalana jest łzami, 
tos zaczerwieniory, oczy za 
puchłe od płaczu. 
i Materre ma minę niewy- 
raźną i zakłopotaną, 

— No podpiszesz? — zapy- 
s: szęptem. 

obieta wybucha głośniejszem 
tkantem: 

— Dobrze, podpiszę! nie chcę 
cię krępować! będziesz miał 
swobodę! Choć wolałabym, że- 
byś ty umarł į żebym ja umarla, 
mż żebyśmy się ta 
wać z sobą!,. Pomyśl! 

tyle lat! 1 dziecjł.,, 


A. WARNOD. 


rodia w kabarecie, 


— Tak, panie sędzio, przy- 
sięgam panu, żę powiem wszyst 
ko, co wiem, o dramacie, jaki 
rozegrał się w  „Edenie”, ale 
wiem bardzo mało. 


— (o robiłam tej nocy? No, 
jak semi a wieczora byłam 
w foyer „Edenu”, nie dlatego by 
najmniej, że robi mi to przyjem- 
ność, Tylko, że żyć trzeba, — 
wszak prawda? Wolałabym wy 
stępować w teatrze, gdyby to 
ode mnie zależało. Dawniej, gdy 
byłam dzieckiem.,, 


— Wiem dobrze, panie sę- 
dzio, że nie ma to żadnego związ 
ku ze zbrodnią, lecz chciałabym 
Łeby pan wiedział, iż „business* 
ten — jak się to mówi — upra- 
wiam tylko dlatego, że nie mogę 
inaczej.. A więc w czwartek, 

czas przerwy, zauważyłam 
trzech panów w barze. Jeden 
z mich miał drobną, pociągłą 
twarz. 


| 
[odpowiedział mi, — ale dzisiej 


— Daj spokój, niema o czem 
mówić. Więc zgadzasz się? 

— Tak, zgadzam się. Dam ci 
rczwód, Bo to przecież mi nic 
pomoże! Boże mój! Boże!, 

Kobieta sięga po stojącą na 
stole butelkę z wódką ; nalewa 


sobie 
pełną szklankę, 
którą podnost szybko do ust, 

— Nie pij tylel,.. 

— Będę piła! chcę się upić! 
Przecież ja jestem dzisiaj na 
moim własnym pogrzebie|,,. 

n przemocą wydziera jej 
z ręki szklankę z wódką, W o- 
cząch kobiety błyska jakiś sł 
by promyk nadziei, 

— To ty dbasz jeszcze o mnie 
trochę, że chcesz, abym piła! 
No, powiedz, że cię jeszcze ob- 
a aa choć odrobinę! Proszę, 
powiedzi,.. 

Mężczyzna milczy, Nowy po 
tok łez spływa po rozgorączko- 
wanych policzkach kobiety: 

— Słuchaj, kończmy — nale 
ga on — przecież to nie ma sen- 


mieli rozsta |su..,, 


— Tak, kończmyl... Koniec! 
Koniec! To mój ostatni dzień! 


— Chłopcze, poczęstuj mnie 
szklaneczką —  zaprezentowa- 
łam mu się, Jest to zdanie, któ- 
re mówi się „tak sobie”, panie 
sędzio, dla rozpoczęcia rozmo- 
wy, mwet wówczas, gdy wcale 
się nie czuje pragnienia, 

— Przykro mi, moją mała — 


szego wieczorą przyszliśmy tu: 
taj nie dla zabawy. 

Trzymał w ręce czarny note- 
sik £ coś w nim zapisywał, 

— To się przyda do trzecie- 
go aktu — rzekł do swego towa 
rzysza, wysokiego mężczyzny 
podobnego do aktora, 

—A może ty czemś mnie u- 
raczysz? — zwróciłam się do 
niego, 
Był to dowcipniś, Opowiadał 
mi masę różnych rzeczy, używa 
jąc wyrazów, których wcale nie 
rozumiałam. 

— Dlaczego nie wstąpisz do 
teatru? — rzekł mj nagle — ie- 
steś ładna, wyglądasz jak dziew 
czynka, miałabyś wielkie powo- 
dzenie. 

— Nie znam nikogo. 

— To nic me szkodzi, — od- 
powiedział mi na to. — zaimę 
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ECHO” 


bunek na G 


Z Hajduk donoszą: 
Krótko przed zamknięciem 
kantyny hutniczej w Wielkich 


o czterech rzę* ||jajdukach weszło 2-ch niezna- |Z 


nych dotychczas sprawców czę 
ściowo zamaskowanych 

i uzbrojonych w rewolwery. 
Steroryzowali oni właścicielkę 
kantyny i jej córkę oraz przeby 
wających tam w krytycznym 
czasie 4-ch robotników i pod 


na swoistem komentowaniu po 
ięcia uczciwości. Dobro w por 
jęciu Jędrzeja Derkacza istniało 
wówczas, gdy on coś komuś 
„Świsnął”, zło zaś — gdy jemu 
„świśnięto*. Dzięki temu syste- 
mowi nieźle się Derkaczowi 
wiodło, chociaż sąsiedzi mówili 
między sobą, że Derkacz to wła 
ściwie jest złodziej, 

Zdarzyło się kiedyś, że przy- 
!apano Derkacza na kradzieży 
dwóch gąsek, które pożarł z a- 
petytem | butelką czystej, ska- 
zano go nawet podówczas na 
więzienie, jednakże z zawiesze- 
niem wykonania wyroku. O- 
strzeżenie takie nie działało na 
Derkacza. 


MIAZKOWA Ak SWEGO 


Derkacz kradł więc w dal- 
szym ciągu a szczególnie umiło 
wał sobie dobytek swego nap 
bliższego sąsiada Walentego 
Miazka. Miazek wprawdzie cza 
tował wielokroć na nieuczciwe 
go sąsiada zawsze jednak bez- 


órnym Śląsku. 


Bandyci steroryzowali 6 osób. 


|groźbą zastrzelenia zmusili wła 
|ścicielkę kantyny 
do wydania gotówki. 

obawy utraty życia wręczyła 
jona sprawcom 300 zł. Po doko 
|nanym czynie sprawcy zbiegli 
|w niewiadomym kierunki. W 
itoku dochodzeń przytrzymano 
[kilku osobników jako silnie po- 
deirzanych o dokonanie napadu. 
Dalsze dochodzenie w toku. 


SER i KRYMINAŁ. 


Nagrodzona cierpliwość. 


skutecznie. Razu pewnego przy 
łapał nawet Dęrkacza jak zaglą 
dał do jego kopca, Derkacz jed 
nak wykręcił się podówczas sia 
nem, Że to niby chciał tylko zo 
baczyć, jak się Kochanemu są- 
siadowi kartofelii chowają. 

Aż wreszcie gdy 24 kwietnia 
Miazeęk zajęty był w polu, Der 
kacz upatrzył sobie ładne, kilko 
kilowe serki, leżące pod Miazko 
wą prasą. Derkacz cichuteńko 
zbliżył się do serków, prasę od 
stawił, serki schował za pazit 
chę. Tymczasem Miazkową wi 
dząc z okna manipulacię sąs'a- 
da kochanego, cap go za kapote 
przyczem wrzasku narobiła nie 
byle jakiego. Wrzask ów posta 
wit na nogi całą wieś, która w 
triumf'e | radości powiodła Añ- 
drzejaka napolicię. 

Wczoraj sędzia Bourdo ska- 
zał Andrzeja Derkacza na 3 me 
slące więzienia. 

Sens moralny z tej opowiast- 
ki płynie taki: nie wchodź pod 
prasę, 

„Jerzy Krzecki. 


EEEE STRESZCZ E E E WO ZZ RE AZER 


TEATR REWJI W PARKU 


STASZICA, 


„Pod słomianym wdowcem”. 


Ostatnia rewja w Parku Sta 
szica stworzona została widocz- 
nie w czasie największych upa- 
łów, Jest wybitnie letnia, ospa- 
ła, „Kawałki, z których się 
składa, nie posiadają większych 
walorów artystycznych, za wy- 
jątkiem v „Ballady o czarnowło- 
tej czarownicy** młodego utalen- 
towanego poety Karpińskiego, 
blado zresztą wykonanej i zain: 
scenizowanej, 

Rewja ta wykazuje również 
niedostateczne wyzyskanie 2-ch 
tak uzdolnionych i o ślicznych 
warunkach artystek, jak p, Krzy 
wicka f Skrzydłowska. Blado wy 
padła również dzięki nieodpo- 
wiedniej inscenizacji bardzo ład 

rozjaśniła 


ną piosenka „W kąpieli”, 

oki momotonji 
„Sterpniówka" rzeczywiście we 
soła į starannie wykonana przez 
pp. Bargiclską, Górowskiego, 
Szmara i in, 


Tych dwoje ludzi rozstaje się 
snać z sobą po wieloletniem po» 
życiu małżeńskiem. Inicjatywa 
wyszła ze strony mężczyzny, 
który porzuca towarzyszkę już 
zwiędłą ! spowszedniałą, 

na zrozumieć nie może bez 
miaru egoizmu i podłości, która 
nie uznaje ant więzów wspólnie 
przeżytej doli, ant wspólnych 
dzieci, dla zadowolenia chwilo- 
wej namiętności... 


się tobą i postaram się, byś się 
dostała do Komedjj Francuskiej 
— Dlaczego „nabierasz” tę 
małą, plotąc jej takie brednie?— 
odezwał się teraz trzeci, który 
dotąd w milczeniu ciągnął jakiś 
R przez słomkę, Był starszy 
tamtych obu i miał minę 
smutną j znudzoną, 
— Co znowu, mój stary, Mó- 
wię zupełnie serjo. Nietylko ty 
potrafisz lansować kobiety, 
ZE się akt drugi, 
— Wracamy do loży, — rzekł 
ten wysoki, 
— Weźcie mnie, — rzekłam. 
— To idjotyczne, co ty ro- 
ei przyśliśmy tutaj popraco- 
wa 


Ten stary teraz zwrócił się |k 


do mnie: 
Zgadzam się, żebyś ła 
z nami ną chwilę, ale posłuchaj, 
co ci powiem, Znam kogoś, co 
występuje w rewji, a ponieważ 
nie chcę mieć historyj, uprzedzę 
cię, gdy będzie ista wyjść ma 
scenę, a wówczas wyjdziesz na 
tychmiast, czy słyszysz? 

I zainstalowaliśmy się we 
czworo w loży przy scauie. Kur- 
tyna poszła w póre", 
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Tańce w wykonaniu pp. Szma 
rów i Bargielskiej efektowne girl 
sy mnie dobre, W mdławej „Ple 
garji ślicznie zaprezentowali się 
pp. A fo i Michalak, Wie 
le wesołości wzbudzał. „Przezio 
czysty człowiek” w wykonaną 
p. Górowskiego, P. Skrzydlow- 
ska z dużym wdziękiem zaśpie- 
wała „Moje słoneczko”, „Rewel- 
lerszihsy* dobrze pomyślane ! 
wykonane, 

Jednym z nielicznych walo- 
rów widowiska jest świetna mu- 
zyka p, Białostockiego. 

St. Sap, 


Niezwykły p 


Srebrny krzyż zasługi 


otrzymał stary handlarz kiel V.K 


Kielce żyją pod znakiem sen- 
sacyinej sprawy starego Żyda, 
który za czyn patrjotyczn” do 
konany w roku 1914 zostanie na 
grodzony 

srebrnym krzyżem zasługi. 
Jest nim 70detni sadownik 
i handlarz Majer Zettel z Kielc. 

Gdy w roku 1914 Legjony 
wkroczyły do Kielc, Zettel miał 
w arendzie duży sad owocowy. 

Trzech legionistów postano- 
wilo uwolnić więźniów politycz 
nych i właśnie byll zajęci wy- 
wążaniem bramy więziennej, 
gdy do miasta ponownie wkro* 
czyli kozacy. Trzeba było u- 
BTE się, gdyż legjonistom gro” 
ziła 


pewna śmiereć. 

Prywatni obywatele bali się. 
Żby ich nie rozstrzeelano za u- 
krywanie „wroga“. I żołnierze 
polscy dłuższy czas bezskutecz 
nie szukali w mieście bezpiecz- 
nej kryjówki. Wręszcie zmęcze 
mi wpadli do sadu. Przy latarce 
w szałasie siedział stary żyd. 
Zwrócili się do niego, 1 

— Dobrze, będziecie ukryc!... 

Zaprowadzi! ich do głębokie 


„3tudent 


„Wodewil* wznowił na wzór 
kin polskich i zagranicznych — 
„modnego” dziś znowu „Studen- 
ta z Pragi". 

Słynna nowela Ewersa zyska 
ła w przeróbce filmowej dużo 
walorów ściśle ktnowych, Reży- 
ser Henryk Galleen potrafił sa- 
mą ideę utworu przedstawić 
w sposób wyjątkowo przystępny 
| popularny, 

Całość odznacza stę doskona- 
łem ujęciem, posiada szereg wy- 
bitnie emocjonujących scen. Ro- 
lẹ tytułową odtworzył Veidt, — 
Gra jego nacechowana jest wy- 
jątkową szczerością į przejęciem 
się, 

Werner Krauss stworzył jed- 
naz najlepszych swoich kreacyj 
Pozostała obsada z Agnes Ester 
hazy na czele — bez zarzutu, 

RE TY 
_ "Na marginesie tego urtystycz 
nęgo:wznowienia warto przypom 
nieć, że na miesiąc przed rozpo 
częciem zdjęć Cortrad Veidt za- 
mienił się formalnie w pustelni 
ka, odosobnił się od świata į lu 
dzi i zamknąwszy się w swem 
mieszkaniu, „wżywał się" — je 
go własnem zdaniem — w „jes 
testwo studenta Balduina", Dla 
tem większego utożsamienią się 


73 aaa 


owód śmierci. 


Fatalna gonitwa za kotem. 


Z Poznania donoszą: 
Dentysta Maksymiljan Beb 
sèrt, zamieszkały przy ul. św. 
Józefa 3, zabawiał się 
goniąc za kotem 
i usiłował wspiąć się po murze 
ra balkon, przyczem upadł na 


chodnik I 

skaleczył silę w głowę, 
Okaleczenie było tak ciężkie, 
że Belsert w kilka godzin po 
wypadku 


zmarł, 


——,.— 


Ofiara niebezpiecznego zawodu. 


Z Poznania donoszą: 
Zaięty przy pracach blachar 
skich na 4 pietrze kamienicy 
przy ul. Marsz. Focha 27-letni 
Maksymiljan Czerwiński z Go- 
Stynia, spadł w pewnym mo- 
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w= Nie, panie sędzio, nic nie 
mówił, Miał minę zasmuconą i 
wydawał się oczekiwać czegoś. 
Znienacka, jakby się ocknął ze 
snu W tym momencie ten wyso- 
ki szepnął mi do ucha: 

— Oto żona jego, Wyjdź 
czemprędzej! 

Na scenie ukazała się Neira, 

— To ma być jego żona? — 
rzekłam, — Nie mnie brać na ta 
kie kawały! To jest kochanka 
Brazylijczyka, | 

Nie wiem dlaczego, ale to 
zdanie stało się jakby ukłuciem, 
Mały wzruszył ramionami, 

— Jakże jesteś dowctpnal 
Ale jednak idź sobie, Mamy waż 
ne sprawy do omówienia, Spot- 
amy się później. 

Poczułam się dotknięta tym 
wykrętem, 

— Czy powiedziałam co złe- 

o? Mówię tylko prawdę: jest 
ochanką Brazylijczyka, ta Nei- 
ra, a że „forsa”, którą ma od nie 
go, jej nie wystarcza, widuja ją 
często u starej d'Artois na uli 
cy Sains-Georges, Jak ktoś jest 
rozrzutny — prawda? — pienią 
dze rozchodzą się szybko, Ale 
co w tem wszystkiem najzabaw- 
niejsze; opowiada, że ma mę 


mencie z tej ogromnej wysoko- 
ści na bruk, łamiąc sobię obie 
ręce 

i podstawę czaszki. 
Pogotowie ratunkowe odwio- 
zło Czerwińskiego w stanie 


ża — legalnego — który wierzy 
w jej cnote. 

Milczefi przez chwilę, a po- 
tem ten mały ścisnął mi ramię, 
szepcząc mi do ucha: 

— Dość tego! I wynoś m! się 
natychmiast, Inaczej pożałujesz 
tegal 

Tamten jednak, ten stary, za 
pytał mnie zupelnie spokojnie: 

— Znasz Neirę, mała i wiesz 
z kim obcuje? 

— Nie słuchaj gdakania tej 
kokoszki, — tłumaczyli mu tam- 
ci — widzisz przecjeż sam, że 
jest nietrzeźwa, 

— Nietrzeźwa? Ja? — Tym 
yy rozgniewałam się na do- 

re j zaczęłam wyciągać wszyst 

kie brudne histozje, o których 
wiedziałam, a nawet dodawałam 
jeszcze, co mi do głowy przy- 
szło, 

— Żal mi — mówiłam — 
czctwego człowieka dla takiej 
kobiety, która tak mu się odpła 
ca za to, że pisał o niej artykuły 
przedstawił ją dyrektorowi j do 
pomógł do wstąpienia do teatru, 


— To prawda, panie sędzio, 
nie wiem, jak się pan domyślił? 
Zmienił się na twarzy, zbladł zu 


Wznowienie w kino-teatrze „Wodę 


po |tego, zresztą, nie bylo dii 


Wezo 


: 
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go dołu, przeznaczone 
lwoce, przykrył trawą Zeod 


odnie z na 
zamaskował kryjówk Waniami, ble 
gnwał lgjonistów w OMBtrajszem num 
dni, przynosząc im Jedit gą miał ni 
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pierosy i wodę. „Kada s 
Na drugi dzień, gáv iiig R saa 
siedzieli w dole uslySffycaję KO. ża 
sadu zawitali kozaci Mię Maroles 
Stary ZeJttel udał ££ Wykorzystali 
en sposób pozbył Siiye pózycyj ł 
kozaków. W nocy Wikarnym. 
legjonistów z miasta Mfes : 
im drogę. Widya 
Trzej legjoniści dzi iiie Ł 
wysokie stanowisko wik 
i przypomnieli sobie S25 
da z Kielc. Zawiadomiófiięcw g dis 
Warszawę i odszukatyy Wolciec 
W tych dniach otip er 
pismo, podpisane kurajszen oc ię 
kownika Zabocowj AUR adb 
go z ówczesnych IZB "IE zaw 
że minister postana | Klimczak, N 


rować go Srebrnym ia tra res 
Zasługi i że otrzymujć Miray a norm 
na prawo sprzedaży Way niezawi 
tytoniowych. P em ró 

Udekoruje starca Mgs. Słabości, 
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dnia 10 bm. w Rap dymi gra 
nr z Miszali się prz 
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z Prag 


z kreacją, którą miał 0 
— Veidt urządził sobief 
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kój w stylu staroczes%pEkzej bo vór 
fabuła filmu rozgrywa SP vy dalej, ab 
dze w 1820 roku, a sam4 dla oka wić 


teryzowany na burszżź 
spędzał wic dni Wag, 
przyjmując nikogo eeni 
Założeniem sztuki | mz 
na mocy którego Baldi "akuje WKS. 
daje za 600.000 złotydgo Wczorajszer 
nów czarnoksiężnikow NE g ei w n 
ej; ro odbicie w? 
e, scenie końcow!i PAS; 
do lustra w przystępijh end 
rozbija je. |. Kaczma 
Podczas miesiąca Mak 
Veidt codziennie odt” 
mement — można Wiik 
przedstawić, ile luster M$ 
ten dość kosztowny 4% 
ment. JĄ 
O wielkim pietyźmi4PNJ, 
Veidt przystępował 4 
przy. tym filmie, któ: 
stać umiłowanem dł 
„ego ducha świadczy I 
sceny peeraa zażąć 
dziwych rapirów, p uj 
zręczności przeciwnika Flhng, 
poważnie w prawe m śmy nenas 
iż przez dłuższy czas | Bobr Hiparh 
pod grozą możliwej Sl ak | Gracie 
|. Takim samym zap™in erwy WK 
jęta była partnerka "fm I słońcem 
nes Esterhazy., „Nie Si lednak n 
nych tricków, reżysefł 
strzegła się katego 
gdy w scenie pierwsz 
mą z Balduinem pędzł 
hukanym koniu, narm 
wielkie _niebezpieczetf% 
czy jej błyszczały pe 


zadowoleniem | radości | awlak strzi 


keke górna. 
"aga Karo 


Pamiętajcie * 


walidai usein 
wojenny“ poScig 


Poda |. Nagr 
i. Dystan 
jt: Babecki 
y;arlo, og. s$ 
E Wkin). 


itn 
lj; 


“ng — zbęd 


Przygo! 


nieprzytomnym do ` 
miejskiego, gdzie mimi 
wej opieki nie odz% 
przytomności zmarł. Jee 


pełnie i wybiegł z loi | 
elusza, bez płaszcza 'fę" 
laty, g 


— Tak, panie sędzia po 


stko, U wyjścia zauws%%.€ finischem 
kieś zbiegowisko. OP 

że Neira została zabiti 4% 

strzałami z rewolwert a I. Nag 
klegoś osobnika bez Ki Stans 900 n 
którego przepuścił pAJAR oficerów 
był to znajomy dyrek“ ora. kl. K. 
tem nic nie wiem o 25% Magda 
co opowiedziałam panti ego (j, Mi 
ma z nią wspólnego, ,, ist. „Kte 


— Co, ja udaję ŚW. 
ewniam pana.. Nie 2% 

e osób, z któremi ro 
się pan tak 

mnie? Pan sądzi, że, ANEK: 

niemożliwe., To nie BY kę 

nie ja jestem temu wi” A w Onnickiego 


co mu opowiedziałam. „ 
łam to wszystko, pod] 
zdrościłam Neirze, że _ 
je w teatrze, To nief/4 
nieprawda, bo ja nawet | (A 
łam wcale Neiry, nie * Py 4 
Tłam | + 


Juścińs 
vn. oz. 


4 


EE ZZA OZZIE RR 


I SPORT 


LI Wezorajszy me 


gi 
a li ) 
kie 4 Treningu i startów 


znaczowej 
yi ea odnie z naszemi przewi- 
krył ainiai, umieszczonemi we 
ów A ralszem numerze „Echa“, 
ia | E Se miał zane trud 
tz i walce z Orkanem. 
p Weale jego. zasluga, a prze 
tel udati EL Karolewianie, którzy 
ozbył SiĘ by i orzystali szeregu do- 
„ry a ch bezycyj łącznie z rzu- 
nocy wy karnym 


niasta 19% SE KA dad 
I | połowo jak również i in- 


ine uk Karol 
niści dzi lnie lepsi byli Karole 


owisko Fly ik adne kombinacje w 

li sobie siie n otkie passing1), mier- 
„4, joe ową wszystkich za- 

'wiadomonik y 

odszukalike, 4; dobre tyły z bram- 

iach otrais Wojciechowskim na 


"= Oto charakterystyka 


Popa: 
fajszego występu Orkanu. 


sane 


Oro wSK eS - 

nych Ie i; S-ie zawiodły „kano- 
postanowi | lnczak, Nykel, Caban. 
rebrnym S gra reszty zespołu 
trzym Niza na normalnym pozio- 
rzedaży “SV niezawodząca obro- 


razem również 
słabości. 
ywa] 


miała 
Wojskowi 
| t i wszystkie pojedyn | 
m. w Rai Ryn graczami Orka: | 
n a Szali się przytem na bo-| 
rad pł lac wczorajsze za- 
pizda było dojść do 
Wodewki, u, że pozostający w tei 
| nie nadawałby się 
rą masą rzą kl. A. Ostatnio woj- 
dził sobie gó hołdują grze najprymi- 


I 
starca WE 


UDS 


cz na Widzewie. 


RK. S.— Orkan 0:0. 


corychiej potrzebują 


wojskowi. 


byciem bramki, bowiem w ata- 
ku dobry do przerwy Gąstor- 
|kiewicz obecnie kontuzjowany 
w nogę statystuje. Miller 
zbyt powolny. 

Przeforsowana zaś począt- 
kowo para Ślązak I — Pawlak 
|opada na siłach. 

Zawodami kierował p. War- 
dęszkiewicz dobrzę. Publicz 
noścj zebrało się na boisku Wi 
dzewa około 500 osób. 


| 


Przed biegie 


zostaje przypieczętowana zdo” 


„ECH 


SE 


| 


Wczoraj o 5,30 rano rozpo- 
czął się w Krakowie doroczny 
marsz „Szlakiem Kadrówki*, — 
Wyruszyło z Oleandrów 44 dru 
|żyny, Kierownikiem marszu jest 
jego inicjator kpt. Muszkiet-Kró 
likowski, Start nastąpił bardzo 
uroczyście, Ulewny deszcz |! wi- 
cura nie odstraszyła licznie ze- 
branej publiczności od miejsca 
startu. 
| Do Michałowice w pobliżu da 
wiej granicy rosyjskiej przybyła 
jako pierwsza drużyna 8 pułku 
jpiechoty z Lublina, Do Słomnik 
przyszła o godz. 9,27, Wiele dru 


Xx. 


m kolarskim 


„Dookola Polski”. 


Stefański nadal kandydatem do I-go miejsca. 


Data dorocznego biegu kolar 
skiego „Dookoła Polski“ zbliża 
się. 

27 sierpnia wyruszą kolarze 
z Warszawy na trasę tego bie- 


lgu, która w tym roku mnerzyć 


będzie 1900 km. Został on po- 
dzielony na 11 następujących e- 
tapów: Warszawa — Mława — 
Grudziądz — Poznań — Kalisz 
— Warszawa — Kielce — Kra 
ków — Rzeszów — Lwów — 
Lublin — Warszawa. 

Zawody szosowe, jakie od- 
były się ostatnio, pozwalają 
zorjentować się w szansach po | 
szczególnych uczestników tej| 
wielkiej imprezy. | 

Jedno można stwierdzić z ca 


staroczesśjeSSzej, bo górnej pod has- | 
ozgrywa Ady dalej, abv wyżej. Że 
ku, a samga dą oka widza nie jest 
a bursan — zpędnem będzie 


p ać. 


we dni 


łą stanowczością — Stefański 
jest w dalszym ciągu najpoważ 


|do półmetku. Niespodziewanie 
groźnym okazął się Targoński, 
|którego Stefański minął dopiero 
ina ulicach Warszawy. 

Naturalnie, refleksje z ostat- 
inich zawodów mogą służyć tyl 
|ko za materjał do domysłów, 
lgdyż w sporcie kolarskim, 


żyn zostało już zdekompletowa 
nych, Wszyscy 
jednak zakuci, aby nie mogil 
drużynowi zamieniać ich wypo- 
czętymi. piechurami, 


na rynek miechowski wkroczyła 
pierwsza drużyną 
|pułku piechoty leśjonów, 


wają w przepisowym terminie, 
|co ze względu na fataluy stan 
|szosy deszcze z wiatrem zasłu 
guie na specjalne podkreślenie. 
rzybyły również 
żyny wojskowe, które zmyliły 
drogę i zamiast 44 klm. przema- 
szerowały 54 klm, Ze względu 
na to, iż pomyłka ta nie zaszła 
z winy drużyn, komisją sędziow 
ska postanowiła dopuścić ie do 
dalszego marszu pomimo prze- 
kroczenia przepisanego terminu. 
Najlepszy czas na pierwszym 
etapie uzyskała drużyna 8 puł- 
ku piechoty legionów, która o- 


siągnęła czas 5 godz, I 48 mi. 
Wśród drużyn strzeleckich naj- 
lepszy czas miał zespół z Wie- 
liczki 6 godz. 1 min, oraz „Orlę- 
ta Krakowskie" 6 godz, i min i 


gdzie jeden nieszczęśliwie na 
|drodze napotkany gwóźdź prze 
kracza wyniki najpiękniejszezo 
|wysiłku, można najwyżej zga- 


|dywać kto wygra. Wyliczenia 


|| kalkulacja na nic się zdaje. 
Tembardziej wówczas, gdy tak 
jak w biegu dookoła Polski, wy 
grać trzeba aż 11 wyścigów 
pod rząd. 

Ale tem niemniej Stefański 
jest wielkim faworytem! 


12 sek. Czas najgorszy wynesił 
6 godz. I 49 min, czyli tylko o 3 
minuty gorzej od przepisanego 
czasu. 

Do jutrzejszego marszu na e- 
tapie Miechów — Jędrzejów — 
(40 klm.) startuje 36 drużyn, — 
gdyż 8 zespołów zostało dziś zdy 
skwalifikowanych bądź za zde- 
kompletowanie się, bądź też za 
przekroczenie czasu, Zdyskwol: 
fikowano następujące zespoły: 
28 pułk Strzelców Kaniowskich 


zawodnicy są 


O godz, 11 min, 37 sek, 57 
marszowa 8 


| Pra- 
wie wszystkie drużyny przyby- 


o mety dru- 


Marsz „szlakiemkadrówki”.| Sport w kilku słowe 
28 p. S. K. i Zw. Strzelecki (Łódź-powiat) 


zdyskwalifikowani. 


(—) Mecz ŁTSG. — Pogoń 
we Lwowie został z bieżącej 
niedzieli odwołany a to z po- 
wodu meczu łodzian z Flakoa* 
hem wiedeńskim w sobotę, któ 
ry odbędzie się o godz. 17 na 
boisku WKS. Hakoah ma wy- 
stąpić z Ejsenhoferem na L łącz 
niku. 

(2) ŁZOPN. załatwił odnoś- 
nie protest „Widzewa w spri- 


NOTOWANIA ZŁOTEGO 
ZAGRANICĄ. 


Londyn 43.40, Zurych 57.50, 
Berlin 46.75 — 47.15, wypłata 
na Warszawę, Katowice i Pô- 
znań 46.85 — 47.05. 

Londyn. Notowania końco- 
we: Nowy: York 4.87.25, Paryż 
123.85, Berlin 20.38 1/8, Hisz- 
panja 43.76 i pół, Amsterdam 
12.08 11/16, Bruksela 34.80 3/1. 
Włochy 92.98, Szwajcaria 25.05 
1/8, Kopenhaga 18.16 3/3, Sztok 
hołm 18.10 3/4, Oslo 18.16 3/4, 
Wiedeń 34.46, Warszawa 43.40. 

Paryż. Notowania końcowe: 
Londyn 123.83 i pół, N. York 
25.42. 

Gdańsk. Notowania końco- 
|we: 100 złotych 57.57 — 57.71. 
czek na Londyn 25.00 34, tele- 
graficzne wypłaty na Warsza- 
wę 57.55 — 57.69. 


x 


i 


|wie sędziowania p. Krachulca 

(—) Mistrzostwa  teunisowt 
Łodzi odbędą się w czasie od 
20—24 sierpnia. Zgłoszenia za- 
wodników upływają 17 bm. 

(—) Pływania ŁKS. cieszy 
się kolosalnem powodzeniem. 
Trener Rychterman pozostanie 
w Łodzi do końca sezonu pły- 
wackiego. 


—a 0 ——>m 


Kl ŻYCIE EKONOMICZNE. EH 


BAWEŁNA. 

Liverpool, 6.8. Bawetna ame 
rykańska, zamknięcie: styczeń 
6.90, luty 6,92, marzec 6.93 
kwiecień 7.00, maj 7.05, czer- 
wiec 7.07. lipiec 7.11, sierpień 
6.92, wrzesień 6.87, październ'x 
6.83, loco 7.29. 

Liverpool, 6.8. Bawetra egip- 
ska, zamknięcie: styczeń 11.14. 
marzec 11.32. maj 11.49, lipiec 
11.65, listopad 11.03, grudzień 
11.10, loco 12.15. 

Nowy York, 6.8. Bawełna a 
merykańska: Zamknięcie: sty- 
czeń 13.24, sierpień 12.74, wrze 
sień 12,88, październik 13,02, l- 
stopad 13,10, grudzień 13.18, lo- 
co 12.95. 

Kontrakty południowe: sty- 
czeń 13.04, luty 13.12, marzec 
13.21, kwiecień 13.27, czerwiec 
13.35. październik 12.78, listo- 
pad 12.87, grudzień 12.07. 

x 


Waluty, dewizy i akcje 


na giełdzie warszawskiej. 


Zapotrzebowanie na dewizy 
zagraniczne na zebraizu giełdy 
walutowej było znów nad wy- 
raz skromne. 


Irów lokacyjnych tendencja by- 
ła nieco mocniejsza. 5 proc. I 
8 proc. Z. m. Warszawy 


EM E Łódź, kolejowe przysposobienie Kursy dewiz, z|oraz 8 proc, L. Z. m. Częstocho 
kogo. d nigu I jeszcze raz tre niejszym kandydatem do zwy-| TABELA KL, A — ŁZOPN. RZ Siedlec, Eere nielicznemi wyjątkami, utrzy-|wy podniosły się o 25 gr., natos 
i sztu $ ha Przedewszystkiem star A, Wygrał c ka Ry Gier pkt, pi strzelecki Łódź (powiat), Rze. |mały się na dotychczasowym | miast pozostałe 4 i pół proc. L. 
A e |. ue WKS. ; Wa arszawa y adom — 'KS. 34:1 szów (powiat), Jarocin, Augus- poziomie. Dewiza na Szwaj-|Z. Ziemskie, takież 7 proc. (do" 
= Ki y  Czorajszego spotkania | | gia ad ee: tem parę ch . Turyści Si tów i Wadowice, W doskonałej |carię podniosła się o 4 gr., na-|larowe) oraz 10 proc. L. Z. m. 
SNES h je aneli w następującym NAAA, sA zdaj KZ sia s 2: formie z pośród drużyn strzelec. (tomiast na Holandję aż o 20 gr.| Siedlec zakupywano po kur- 
końcowiik$, Bać azot i rta 28:41 kich maszerują „Orlęta Krakow | Kabel obniżył się o 0.05 gr., róż |sach dotychczasowych. 


nica więc pomiędzy wpłatą 
zwykłą a telegraficzną wynosi 
tylko 1 gr. na dolarze, Wiedeń 


skie” ; „Powązki Warszawskie” 
z drużyn wojskowych wyróżnia 
się 8 pułk 


przystępi Gorzej powodzi się jego sta- 


rywalowi, Michalakowi, 


21:22 
29:52 


€lnert, Caban, Du- 


MAŁE OBROTY AKCJAMI. 
Kaczmarek, Nykel,| temu J 


M 


OANA N s 


À ł - w ż , > legjonów, 16 pułk pie Pomim i 

Hesiaca 1 i któ zectwri :32 h * omimo mocniejszego nastra 
sa cdj dą Przygoński i Mich- kije dal SAGA OW d do rk" choty į drużyna straży granicz- życi any o foka ju, jaki w dniach ostatnich zas 
[ożna Elm; Wojciechowski, Wit W ostatnim biegu kiasę swą 36:50 |22} teddy a mianowicie” DAF cbserwować można na giełdzie 
le luster i » Ślązak II. Szkudlarek, |potwierdziii Kłosówicz ! Olec- |11. 28:40 Ze względu na fatalny stan pie Lon dyn Nana Iari Parvi akcyjnej, obroty były bardzo 
sztowny B l], Duczyński Îl Miller. ki, Stahl zaś jechał doskonale |12. Widzew 16:26 warunków atmosferycznych 0- Praga | Włochy Oraz dolary St małe, zaledwie bowiem pięć 

„lewicz. Owczarek, Pa- XX siągnięte wyniki należy uważać Zjednoczonych oblegaty po kur akcyj uzyskało notowania urzę 
pietyźmiep Ślązak | W OaE sach dotychczasowych. | dowe. Kursy normowaty się 
ępował i Wieg WKS bez chorego Jak wiadomo z powyższego niejednolicie. W gruple akcyj 


sie, któ as Orkan bez Ow- EE PEE DEE A KE bankowych akcje Banku Pol- 


MAŁE OBROTY POŻYCZKA- 


Wysoki poziom lekkiej atletyki w Polsce 


nem’ GOSCI Mmera, których nie szu, Jedynie utrzymuje się Zwią |MI PAŃSTWOWEMI. NIECO|S e30, , wskutek chwilowej 
ja n 0 z pułku na mecz. Dziesi é najle sz ch w sitłkó t ół zek Strzelecki Łódź-miasto e" MOCNIEJSZA TENDENCJA RER i CO: 2. PAkcjo 
ów. Dai bieg gry niezwykle In- ę pszy y w w I półroczu. |zespół rutynowany. DLA PRYW. PAP. LOKACYJ-|Banku Zw. Spół. Zarobkowych 
eciwnika Min ze względu na "W, związku z Igrzyskami ko|13.5, 200 mtr. — najlepszy 25.2 NYCH. zmian kursowych nie wykaza- 
prawe fl przewag! oraz Sze-|biecemil w Pradze podajemy |(Walasiewiczówna), 10-ty 28.8 W dziale pożyczek państwo |ły. Z akcyj przemysłu cukrow* 
zy czas Wodh jonujących momen |statystykę pierwszego  półro-|S00 mtr. — najlepszy 2:33.6, wych ruch był bardzo mały.|niczego niesłabnącym popytem 
liwe j p pakowych zarówno |cza, według wyników osiągnię |(Kilasówna), 10-ty 2:57.8, 80 ORYGINALNY STRAJK Ceduła notuje tylko niezmie- |cieszyły się akcje Warsz. Tow. 
sem <A ap i drugiej strony.  |tych przez 10 najlepszych za-|mtr. płotki — 13.6 (Schabińska) > nione kursy 5 proc. Poż, Kon |Fabryk Cukru, osiągając dalszą 
23 kr żerwy WKS wybrał z wodniczek w każdej konkuren- |10-ty wynik 15.2, 4x100 mtr. — W sekcji ige nożnej war-|wersyjnej oraz 10 proc. Poź. |zwyżkę zł. 2.50. Z akcyj prze- 

Nie dllgęy i słońcem, wybitnej |cji,Statystyka ta przekona nas, |najlepszy 54.2 (Grażyna), 10-ty |szawskiej Makkabi wybuchł po |Kolejowej, rubryki zaś innych |mysłu cementowezo į metalur- 
jg „ikg „Jednak nie miał, W|że kobieca lekkoatletyka w |59, 4x200 mtr, — 1:56.6 (AZS. |raz pierwszy chyba notowany |pożyczek świecą pustkami. |gicznego nabywano akcje ce- 
| katego Šry Klimczak, Nykel i|Polsce poczyniła ogromne po'|Warszawa), 10-ty 2:11, wdal z |w Polsce strajk graczy, a miano |Słabsze były obie pożyczki |mentowni „Firley“ oraz Mor 
'erwszefi nie wykorzystali |stępy, tak że Igrzysk w Pradze |miejsca — 250 (Hulanicka), |wicie członkowie pierwszych 2 |premjowe. lecz, wobec znacz- drzejów po kursach dotychcza- 
ża "itii nych wprost pozycyj. |możemy oczekiwać zupełnie |10-ty 218, wdal — 602 (Wala- |drużyn piłkarskich zażądali ustą | nej rozbieżności między cenami |sowych. Interesowano się też 
= Pe aik "anie stron za rękę na spokojnie. Oto wyniki najlep= |siewiczówna), 10-ty 471, wwyż |pienia kierownika sekcji, a gdy sprzedawców nabywców, |wielu innemi akcjami, lecz ma- 
oject A em Wojskowych. Du- jszej i dziesiątej zawodniczki w|— 145 (Manteuñlówna). 10-ty lten nie podał się do dymisji, gra tranzakcje do skutku nie dor terjału nie można było uzy- 
SŁ prad $o przyznany rzut kar |każdej konkurencji: 60 mtr. —|wynik 135, kula — 11,46 (Lewi|cze postanowili nie występować szły, Dla prywatnych papie-Iskać. 

y dość ipo nie wykorzystuje. bo |najlepszy wynik 7.4 (Wałasie- |równa), 10-ty wynik 900, dysk |na meczach. 
KaR qWlak strzela silnie w|wiczówna), 10-ty wynik 8.2.|—3%6.57 (Konopacka), 10-ty wy 


‘$e górną. 
| *aqa Karolewian 


lidachljyścigi konne. 


` 4:4 
nny ltąty z dnia 6 sierpnia, 
„da I. Nagroda 2100 zł. dla 3 let. 


100 mtr, — najlepszy 12.2 (Wa jnik 30.64, oszczep — 33.08 (Ja- 
niellasiewiczówna), 10-ty wyniklsieńska), 10-ty — 28.60. 


AG Radjo-k ik 
adjo-kąci 
PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ|  16.00—16.20, Komunikaty, 

Piątek. 16.20—17.35. Koncert gramoł. 
11.57—12.05. Sygnał czasu, 17,35—18.00. Odczyt z Krakowa. 
12.05—13.15. Muzyka gramof. 18.00—19.00. Koncert popularny. 
13.15—18.20. — Program na dzień 19.00—19,15, Codzienny odcinek pa 


a jcie 
Magdy). 3) Hołubiec, og. Grona oficerów 
19 pułku ułanów. Nie zakończyły gonitwy 
Jegomość (j. Sulik) i Alfa II (ji. Ranie- 


wicz). Wygrane dowolnie prowadząc. 
czas 3 m. 59 s. Tot. zw. 16 fr., 15 i 39. 


BAŁUCKI TEATR POPULARNY. 
(Młynarska 32). 
Dziś o godzinie 8.15 wieczorem t dni następ- 
nych tryskający humorem wodewił ze śpiewam! 
i tańcami „Królowa Przedmieścia" z Adamem Qó- 


Dpi r e g kin. wieściowy. 
w Ad ni, Kuns r BSA Gonitwa VI. Nagroda 1500 zł. dla 3 let. | reckim w roll Majcherka. Bilety w cenie od 150 Petri esito 19.15—19.30. Rozmaitości. 
zie mimi Ga) abeckic ią 5 pirana g i star. koni. Dystans 2100 mtr. 1) Impas. | do 50 gr. nabywać można wcześniej w owklerni 16.185—17.10, Muzyka gramot, (tr.| 19.30, Kpt, R. Sumowsk!: „Zagad- 
lie odz% ranle E a pro- | 9: A. Olszowskiego (ż. Fomenko), 2) | J, Hutnika, róg Zgierskiej | Bałuckiego Rynku o- |; Waricjiwy); nienia liczby i przestrzeni w dziejach 
zmarł. BB czas 2 m 20, Tot zw. 13 zł Morgat B. W. og. T. Falewicza (i. No- | raz w kasie teatru od 11-ej rano cały dzień bez 17.10—17.25. Komunikat Polskiego |1arodów", Zegar z Obserw. Astro= 


WG wak), 3) Haze, kl. st. „Lubicz“ (ż. Magda | przerwy. W sobotę I niedzielę po dwa przedsta- |7w, Krótkofalowców (tr. z Warsza- nom. w Warsz, wybije godz. ósmą. 


ję "a II. Nagroda 1300 zł. dia 3 let. fiński) 4) Dziarska, kl. J. Strużyńskie 

kop S, SKa, KI. J. . go | wienia: o godz. 4,15 . i 815 wie j 20.00—20.05. K ikaty Zw, MI 
gł z loży t i Dystans 2800 mtr. Płoty, 1) (chł. Janusik), 5) Gwiazda. kl. T. Przy- Wena: o £ po poł Wiecz. ide ai 0 a i ży omunikaty Zw. o 
>łaszcz% OR, st. „Lubicz“ (j. Gajewski). 2) 25—18.00. „O małoletności i za |dzieży Polskiej 


łęckiego (chł. Bogobowicz). 6) Edynburg, 


1 TEATR REWJI W PARKU STASZICA. 
og. S. Bronikowskiego (ż. Ziemiański). 


Codziennie wieczorem w parku Staszica rewia 


og. S. Bronikowskiego (ż. Zie- 20,05—20.15. Komunikaty sporto- 


rządzie majątkiem w tym okresie* o- 
Została na starcie Klarika kl. 


powie adw, St. Peszyński (tr. z War- | We. 


: Wack latela n Wygrane łatwo finischem. Czas 2 m. |p ę lomia «. Świetne sk i 20.15—23.00 Program Warszawy, 
ie sędzój i ę igo Asi G. ky 27 s. o 3 dł. Tot. zw. 19 fr., 15 i 32. Ar paea i pkt ie składają na ger. Koncert Orkiestry | 22.20. Program na dzień nast, o- 
R uN Kdloky e em od prowa Pd Taj Gonitwa VII. Nagroda 1800 zł. dla 3 |.| znakomitą całość, *—=- Maadolinistów( tr. z Warszawy).  |"az nadprogram, 

ko 8 UB a. z3% 3 m. 34 s. O + 40%. |i star. Dystans 1600 mtr. 1) Harriman, og. 19.00—19.20. Rozmaitości. 23.00. Skrzynka pocztowa w języ 


b K. hr. Zamoyskiego i M. Radwana. 2) m, = z gremnof. (tr. Ku franc. 
wolweru Mtwa II. Nagroda 2000 zł. dla 2 let Alliet o. W. Andersa (l Sałek) A E TEATR REWJI „DOBRY WIECZÓR 19.20 — 1945, Płyty (tr. 


ca bez Pią Stans 900 mtr. 1) Persona Grata, | w Dziś po raz 7 1 8 tryskająca humorem I werwą |z Warszawy). 

uścił poda R oficerów 1-g0 = szwoleże* z la pod aT zy rewja w 2 odsłonach 1 16-tu obrazach pod nazwą pa- 20.00. Komunikat Izby Prze E piątek. 

y dyrek dą ora. kl, K. hr. Zamoyskiego i M. | chalczyk). 5) Fama IL kl. B Peretjatko- | (3p*alne Ho, Ho" pióra Hemara, Włacta, Szer- |mysłowo-Handłowej w Łodzi, progr. m. 

em o 20m (ż. Magdaliński), 3 Litka, kl. S. | wieza (i. Dylik) Wygrane finischem o 1 | 570m% Brzeskiego I Welina. Udział całego zespo- |?4 dzień nast, komunikaty i sygmał| 7.00. Koncert z Berlina. 

łam pant i iego (i. Michalczyk), 4) Tempe- ? Czas im 49 s "Tot zw. 40 fr. 19 i łu. Pomimo wielkich kosztów wystawy ceny bi- |czasu z Warszawy, 12.00—14.00, Muzyka gramofonowa 
nego.. «st. „Ktery Szepietów“ (ż. Go | 29 zł z t Su + letów nie podwyższone. Początek przedstawień |  20.00—20.15. Prasowy dziennik ra-| 16.00. Prof. Hylla: Myśli o refoc- 


djowy (tr. z Warszawy), mie wyższych klas szkoły powszech= 
20.15—22.00 Koncert symfoniczny | nel, 

(tr. z Warszawy). 1630. Koncert z Lipska, 
22.00—22.15. Feljeton p. t, „W egzo 18.00. Dr. Bathe: Przesjlenie go- 

tycznej krainie“ kpt. A. Zarychta (tr. |spodarcze | bezrobocie w Anglii, 

z Warszawy). 18.30. Qubałke: Kurjosa dziennikar 


res, og. Grona oficerów 1 p. 
(ż. Wyżgalski), Wygrane w 
1 Th Czas 59 i pół s. Tot. zw. 


pawa IV, Nagroda 1500 zł. dla 4 let. 
dzi, że,= gy: Dystans 1600 mtr. 1) Hora, kl. 


o godz. 7.30 i 9.30. Powrót tramwajami zapewnio- 
ny. Przedsprzedaż biletów w Reklamie Polskiej, 
Piotrkowska 101, tel. 12689, od godz. 11 rano do 
4 po poł. 


„ Gonitwa VII. Nagroda 1200 zł. dla 3 1 
i star. koni. Dystans 2100 mtr. 1) Madame 
Bovary, kl. st. „Ktery Szepietów* (ż. Go 
towkin). 2) Bosfor. og. K. K. Ważyńskich 
(i. Stasiak). 3) Markita, kl. Z. Rogowskie- 


udaję ŚM Ów 
„. Nie Z” 


TEATR „CHOCHLIK* — Sienkiewicza 40. 


o. W 

o nie cz" d. Michalczyk). 2) Renata, | Tot. zw. 16 zj 0 a7AC CZAS 2 M. 27 s:|  Cpochik" daje dziś I eodziemmik doskonah, „2152230, Komunikaty. skie. i 

emu wi’ kj pnickiego (chł. Rusin), 3) Ven- ACE PARE nową rewię p. t. „Jeszcze nie wszystko“. Udział ,30—23.30. Koncert życzeń z płyt| 18.55. Dr. Bockełman: Tajemnica 
nie było mn... Olszowskiego (ż. Fomenko), bierze cały zespół teatralny z Orllńską, Łukjańską | 5Tamof. Shakespeare'a. 

działam. Mię Idem, og. J. Sosnowskiego (ż. DYŻURY APTEK. kler. Darskim, świetnym Kalinowskim, parą bale- 19.25. Odczyt naukowy dla tekae 
ko, 41 ki). Wygrane w walce o łeb. Dziś dyżurują apteki: L. Pawłowskie- | towa Żukowska—Niksarski oraz z niezrównanym Katowice, plątek. 408.7 m, rzy dentystów, 

rze, 2e łą 48 s. Tot. 24 fr. 19 | 50. go (Piotrkowska 307). S. Hamburga (ulica | do łez rozśmieszającym widownię „łódzkim Lop- |  1158—12.05 Sygnał czasu. 20.00 Słuchowisko z Wrocławia. 
To nie dy va V, Nagroda ‘000 -t Dystans | Główna 50), B. Głuchowskiego (Naruto: | kiem” — Włodzimierzem Boruńskim. 12.05—13,00 Koncert gramoł. 21.15. Koncert wokalny. Nast. ko- 
ja nawet ky Przeszkody D Ciana ", og. | wicza 4), J. Sitkiewicza (Kopernika 26). Codziennie dwa przedstawienia: o godz, 8 i 13.00—13.10. Komunikat meteorol. |munikaty | koncert ork. detel, 


na Shn), 2) 
© (chł. 


A. Charemzy (Pomorska 10). A. Potaszal 10 wieczór. Ceny miejsc od 80 gr, do 2 zl. '4.10—16.00. Przerwa. 


iq. Juścińsk ~ 1 | 
j (Plac Kościelny 10). (h 


Tzyn, og. S. Siu 


uty i zma 


——— YĆ W zzz 


„ Str. 6. 


ECHO 


Cudowne odnalezienie zaginionego syna. 


Proroczy sen 


Pewien angielski miesięcz-|sce, tak, że wkońcu pogodził |tem cudowmem odnalezieniu ro | 
afk opowłada osobliwszą histo” |się z losem ì zapomniał prawie |zeszła się po całym Cyprze r|czego francuskiego, składająca 
która się zdarzyła przedjzupełnie o swem dzieciństwie i|od dłuższego czasu nie mówią 


rię, 
niedawnym czasem i wywołała|o matce. 
wielkie "wrażenie na wyspie Oczywiście 
Cypr. Bliższe szczegóły tego 

dziwnego zdarzenia są nastę- 


pujące: 
W roku 1895 

znikł 13-letni syn pewnej wdo- 
wy. Greczynki, nazwiskiem 
Maria Georgiu, która żyła w 
mieście Alaia w Małej Azji. Ra- 
no powiedział on matce, że uda 
iłę do pobliskiego miasteczka, 
jv odwiedzić zakonników, w 
ctórych kościele został o; 
'hrzczony. Matka jednak cze” 
sała na niego daremnie; Chcąc wyrobrd sobie poię- 
chłopiec nie wrócił, cie o tem, czem jest ogród robot 
gdy nieszczęśliwa udała stę |niczy, trzeba odwiedzić licznych 
sama nazajutrz do klasztoru z|zwolenników „Federacji półnac 


zapytaniem o syna, zakonnicy |uej Francji”, Będzie to objawie: | 


odpowiedzieli jej zdziwieni, Że|niem, Słanie się wobec potężnej 
chłopiec nie był u nich wcale. |organizacji, która obdarza, pod- 
Dochodzenia i poszukiwania |trzymuje, zachęca I wynagradza, 


matki. 


tam o niczem innem tylko o cu | 
wiadomość oldzie św. Andrzeią. 


Lekkomyślne popisy lotnifEE= 


“OR —__ BĘ 


ja: Zawadzka 
182-48, 102-2 


owska 1i — 


godziny dd $ 


zakończyły się jego Śmiercią. [Warunkipre 


własnej lekkomyślności. 


Jeden z samolotów tej eska- 
odbywała |dry prowadził sierż. Foucard, 
iot ćwiczebny, podczas którego |którego rodzina mieszka we 
jeden z pilotów padł afiaralwsj Tonnay - Charente. Sier- 


Eskarda myśliwska 3 p. lotni 


isię z 4 samolotów, 


zieleń w*śród kominów. 


zerwowane są przeważnie dla 
personelu fabrycznego. 


2) Stowarzyszenie t. zw. 


Obrazki z 


nie doprowadziły do żadnego |Zobaczy się kulturę ziemi dobrze | | . 


*ezultatu; chłopiec cbmyśloną, wyrozumowną, czys 
znikł bez śladu. tą, porządną, nawet wyrafinowa 

Przed niedawnym czasem |ną, każdy dział odgrodzony sta- 
Marja Beorziu miała dziwny |rannle i z precyzją, a całość ze- 
en. stawiona z gustem, 
Zjawił się jej św. Andrzej ! Większość tych 
wezwał ją, by podjęła piel-|sady ! ogrody warzywne, rozło- 
£rzymkę na Cypr do poświęco- |żone grupami, bądź w otwartem 
nego mu kościoła, bo tam 2|polu, bądź w pobliżu siedzib ro- 
oewnościa usłyszy coś o synu. |botniczych, Niektóre jednak od- 


ogrodów to || 


Następnego ranka wdowa 
opowiedziała sąsiadom o swym 
dziwnym śnie ì) wybrała się w 
drogę. 

Na parowcu pełno było pa- 
sażerów: robotników * kolejo” 
wych, mnichów I mieszkańców 
Cypru. Wśród podróżnych byl: 
również 

dwaj tureccy derwisze, 

którzy rozpoczęli rozmowę z 
Marja Georgiu, gdyż właśnie 
bok nich było jedno wolne 
niejsce. które staruzka zajęła. 
Jerwiszę opowiedzieli jej, że 
dą również na Cypr i to w re” 
gijnych sprawach oczywiście 
rahometańskich. Wkońcu sta- 
uszka opowiedziała obu derwi 
zom o celu swej podróży i o 
złhwnym śnie, który miała. 

Jęden z derwiszów pobladł 
"ardzo podczas jej opowiada- 
'la4 gdy Marja skończyła, za- 
' tal drżącym głośeri r 

kær Czy, zaginiony. syn pant 


znaczają się 

obfitością kwiatów, 
co w okolicach, gdzie znajdują 
się kopalnie, stanowi zadziwiają 
cą, lecz miłą dla oka sprzecz- 
ność. 

O te ciągną się tysiąca- 
mi ay ysłowionych dziel- 
nicach Francji. Wszędzie znać 
współzawodnictwo, wielki, ma- 
wet bardzo wielki wysiłek, wo- 
bec tego, że każda grupa, każde 
stowarzyszenie ma swoje przepi 
sy i statuty, własną dyscyplinę 
i program, zastosowany do zwy 
czajów I potrzeb danej miejsco- 
wości, 

Główny iłek skierowany 
jest na produkcję ogrodowizny 
-— jarzyn, których odmiany mno- 
żą się z roku na rok, W tej dzie 
dzinie postęp osiągnięty jest ol 
brzymi ( w każdym z ogrodów 

eżć m do trzydziestu ga 
tunków farzyń, a nfektóre z nich 
hodówane są tylko. sposobem 


niat faktes znamię, po KtÓFETT | próby 


mani mogłaby go niechybnie po 
znać? 

— Miał znamię na piersi I na 
ewem ramieniu. 

Ledwie derwisz to usłyszał, 
rmzpiął suknie | pokazał zdumio 
sf staruszce oba znamiona. 

Matka I syn, 

órzy się niespodziewanie od 

ieźli po tylu latach, padli so” 
oie w ramiona i płakali i śmiali 
się naprzemian ze wzruszenia | 
szczęścia. Scena ta wzbudziła, 
pczywiście, ogólne zaintereso” 
wanie ?wkrótce otoczyli ich 
wszyscy pasażerowie okrętu. 
Derwisz opowiedział wówczas, 
że gdv przed laty wyszedł z do 
mu, by odwiedzić mnichów, zo 
stał przez tureckich rozbójnt- 
ków 'mapadnięty. związany | za” 
wieziony do Konstantynopola. 
Pełni. przez jakiś czas różne 
słrÓżby w obcem mieście, aż 
wreszcie wziął go do siebie por 
bożny jakiś mahometan i wy- 
kształcił w nauce koranu. Nig- 
dv nie'miał sposobności do ucie 
czki, a gdy został derwiszem, 
posyłano ro z miejsca na mier 


RÓŻNICA. 
— Pomyśl pan, ożeni'em stę 
4 kobietą, którą poznałem dopie 
*o dwa miesiące przed ślubem. 
— A ja ożeniłem się z taką, 
którą poznałem dopie:o dwa mie 
"ące po ślubie, 


GONIEC, 

Goniec Stasiek czyta romans 
krym'nalny. Nagle otwierają się 
drzw į wchodzi szef Stasiek 
z szybkością błyskawicy chowa 
książke do tylnej kieszeni spod- 
|. Kawałek książki 'ednak 
z niej 
niu f wkońcu powiada: 

— Stasiek ,ty łobuzie, czem 
ty właściwie czytasz? 


IDEALNY MĄŻ, 


staje, Szef to zauważył, | 
przygląda się chwilę w m'lcze-| 


CE czasu do czasu zblęra się 
ju a wyróżnienia pięciu naj 
urit g A ogrodów federacji 
| wówczas staje wobec bardzo 
zimą M zagadnienia, gdy chodzi 
o ustalenie wy bez wvrzu- 
tów sumienia, Kwestję tę potę- 
guje jeszcze okoliczność, że pizy 
cdznaczeniu należy brać pod u- 
wagę stan majątkowy każdej gru 
py lub stowarzyszenia, czas íst- 
nienia, wahający się pomiędzy 
najbliższą przeszłością, a okre- 
sem trzydziestoletnim, ponadto 
jeszcze wzgląd na to, że niektó* 
re stowarzyszenia są bogato sub 
svdjowane, a inne znowu pozo- 
siawione własnym, skromnym za 
sobom, 

Właściciele ogrodów robotni- 
czych szybko zrozumieli koniecz 
ność zorganizowania się w związ 
ki lub stowarzyszenia i stosow- 
nie do warunków powstał troja- 
ki rodzaj tych towarzystw” 

1) Stowarzyszenie, tak zw, 
przemysłowe: zorganizowane są 
przez firmy przemysłowe na 
gruntach w pobliżu zakładów 
przemysłowych, Ośrodv te re- 


kąd pańska corka wyszła zamąż | 


Czy jest szczęśliwa? 

Pan nie wie, jakl nasz 
zięć jest dla niej uważny. Wszy 
stko, co tylko może z jej oczu 
odgadnąć, my musimy jej na- 
tychmiast kupić. 


NERWOWY SĄSIAD. 


Walaszek  opróżnia cudze 
mieszkanie według wszelkich re 
guł sztuki bandyckiej, Nagle o- 
twierają się drzwi i wchodzi ja. 
kiś mężczyzna, 


— 


— Ręce do góry, — woła Wa | 


laszek, wywijając groźnie rewol 
werem, 

— Przepraszam pana, — po 
wiada przybysz, — nje chciałem 
panu przeszkodzić, Jestem sąsia 
dem i proszę tylko, by pan ra- 
czył nie zapomnieć o zabraniu 


— Już minęło pół roku, od-iradją I gramofonu, 
xx 


Qedaktor naczelny: Franciszek Probs 


Przy niedzieli ławki w ale- 
jach Ujazdowskich są formal- 
nie oblężone przez tysiące war 
szawiaków, łaknących świeże- 
go powietrza. Objaw ten jest 
specyficznie warszawski za- 


Różnice zaoinosci wśród «dzieci 


„nie | 


Potężna organizacja spółdzielcza. 


zależne”, ufundowane przez kil |lub więcej rozległe niedaleko mia 
ku filantropów, którzy „abyli sta, podzielone na działki, 
lub wwdzierżawili grunta mnieji|W przybliżeniu 300 mtr, kw. i 
rozdane pomiędzy robotników 
wszystkich zawodów, zatrudnio- 
|nych w mieście j okolicy, 
| 3) Stowarzyszenie tak zw. „© 
grodnicze”, któremu nie chodzi 
||o podział gruntów, lecz zgrupo- 
+)| wanie 
amatorów ogrodnictwa, 
już będących w posiadaniu ogro 
du przy mieszkaniu, Zwolennicy 
tej grupy mają także należeć do 
|jjednej z dwóch poprzednio wy- 
mienionych, Zresztą w stowarzy- 
e szeniach „przemysłowych” ogro 


Warszawy. 


dzielną całość z mieszkaniem, fak 


dy częstokroć stanowią  nieroz-/ 


JA 
i wb PFZZAT 


granicą bowiem wielkie miasta 
poprostu pustoszeją w dni świą 
teczne. Kto żyw ucieka poza 
duszne mury, — może z Czą- 
sem i u nas przyjmie sia tet 
zwyczaj, 


Ciekawe badania amerykań- 
skiego profesora. 


Prof, 
dat w Uniwersytecie Słandford 


w Kalifornji badania uzdolnienia | 


chłopców 1 dziewcząt szkół lu- 
dowych oraz szkół średnich 


Ogółem zbadał 652 
ców i dziewcząt, Badania te 
przeprowadził metodą Binet Si- 
mona. Wnioski, do których uczo 
ny ów doszedł, są wcale cieka- 
we. 

Przedewszystkiem szło o wy 
kazanie, jak duży jest wpływ © 
toczenia | pochodzenia na rozwój 
umysłowy dziecka, I tak stwier 
dził prof, Therman, że wśród u- 
zdolnionych wos się dzieci 
rodziców o akademickiem wy- 
kształceniu (31,4 proc,), więk- 
szych kupców (31,2 proc.), a do 
piero w dalszym ciągu handlow- 
ców (11,8 proc., półkwalifiko- 
wanych robotników (6 proc.]. 
dziec; natomiast niekwalifikowa 
nych robotników nie wybijały się 
swemi zdolnościami 1 było ich 
zaledwie 0,15 proc, Stosunek po 
dobny stwierdził prof, Therman 
wśród uczniów szkół średnich, 
przyczem okazało się znów. że 


PWZ 


Celem udogodnienia komuni 
kacji między centrum Torunia, 
a znacznie oddalonem  Jaskób- 
skiem Przedmieściem, podjęto 


|prace niwelacyjne nad usunię- 
x 


Odbito na własnej 


chłop- | 


Therman przeprowa: |wśród tych najzdolniejszych 


przeważały dzieci pierworodne. 
Różnica uzdolnień była tak 
duża, że np. wybitnie uzdoliic- 
ne dzieci 9-letnie odpowiadały 
w rozwoju dzieciom czternasto- 
|letnim, Chłopcy wybijali się 
w przyrodoznawstwie, historji, 
matematyce, chemi! | fizyce, Pe 
ziom chłopców ogółem 
sięgał wyżej, 
aniżeli poziom dziewcząt, z wy- 
jątkiem nauk zręcznościowych, 


nia wykazywały dzjewczęta, 


DOKTOR 


WOŁKOWYSKI 


Cegie!niana 25. tel. 126-87 
powrócił. 
Specjalista chorób skórnych I wene- 
*ycznych.  Elektroterapja. Leczenie 
łampą kwarcową. 
Przyjmuje od godz 8 — 2 lod 5 — 9 
W niedziele « święta od 9 do I w poł. 
Dla Pań oddzielna poczekalnia. 


TE BRAC kiaad 
ERESSE e 


Uporządkowanie 


ciem góry, utrudniającej 

bodną komunikację. 
Prży tych robotach znalazło 

zatrudnienie kilkuset bezrobot- 


swo- 


nych z okolic Torunia, . 
x. 


—— 


maszynie rotacyjned 


przy ulicy Zawadzkiej ar. 3 


bywa to także w osiedlach robot 
niczych, 

| Ostatnio wzięto jeszcze pod 
|uwagę dwa nowe typy ogrodów: 
|ogród robotniczy rolniczy i ogro 
dy dziecięce. Te ostatnie zakła- 
da się w celu, by od najmłod: 
szych lat wyrobić w dzieciach 
zamiłowanie ziemi, co zresztą le 
ży w usposobieniu większości lu 
dzi, Można być pewny, że te 
nowe pomysły znajdą swoje za- 
stosowanie i rozpowszechnienie 
w dzielnicy, gdzie ludność odzna 
cza się pracowitością i zapobieg 
liwością. 

Wszystkie te stowarzyszenia od 
1927 roku złączyły się w „Fede- 
jrację ogrodów robotniczych Fran 
cji pofnocnej”. Federacja powyż 
sza pozostawia poszczególnym 
stowarzyszeniom pełną swobodę 
komunikując się tylko z ich prze 
wodniczą i w sprawach statu 
tów, wspólnego kupna, organiza 
leji odczytów, konkursów, wy- 
|staw i tp, 

Ponadto federacją ma na ce- 
lu tworzenie nowych stowarzy* 
szeń tego typu ! podtrzymywanie 
tych, które wegetują z trudnoś- 
cią, 

Działalność federacji jest 0- 
wocna, Rozciąga się na wszyst- 
kie departamenty północn Fran 
|c. Zgrupowała, stworzyła i zer 
ganizowała około osiemdziesięciu 


w których wybitniejsze uzdolnie stowarzyszeń z czterdziestoma |Przedwlośnie — I 


tysiącami ogrodów na przestrze 


EnA ni 750 hektarów. 


nA A | — 


Zwiedzajcie 


Międzynarodową Wystawę Komt- 
nikacji | Turystyki w Poznania 
od 6 lipta do 10 slerpn.a r. b. 


ERATA 
2, tpmerów 


określonej godzinie WIA m 
legami nad wsią i przy Berendt R 4 
sobności powie wszystRanmerata za 3 
dzień dobry:  Jhrtykały maden 

W istocie, gdy eskadlef gą SER 
pragnac nad wsią, S ie, Rękopisów zaró 


żant zawiadomił swyci p rini 
nych i przyjąciół, że PAME 


pragnąc spełnić obietliGEogrznonych reda 
czył się od pozostałych 
lotów, opadł w kierunki) ~ 
li wykonał nad domami% 


aAa popisó j | 
Jednakowoż. opadan t t 
pewni chwili po fri s 8 a e 
|Foucard nie był ju ' f 
|wznieść się na swoim db GR 
do góry i opadł na drosti p 

ską. Na szczęście nikog% olacy 
miejscu nie było. Gdy Pip. 

to na miejsce nieszcztśky, 8 sierpnia 
wypadku, między  SZĆ% ocz 2 ra 
rozbitego samolotu Zn zyla wcz 
lekkomyślnego piłota. ezna kwalifik 
on z wielu ran i jęczab £Ą 

szliwego bólu. E 
Przewieziono go natyć 


ne. Mimo bardzo goniipsxa miss Spoc 
moc lekarską Foucard aków uzysł 
zmarł w kilka godzę 

po przewiezieniu do SĘ „ miejsce 1' 
nie odzyskawszy przytólijęssówski 19-t: 
„sx0wskl 30-t. 
W ogólnej 


o 


i 
 Mplerwszych 
Wieczorne rozry wti “pnia 191 
Teatr Miejski: Noca 18 JPN 
rynku. i i 
Teatr Rewjl w Parku St 
Pod słomianym wdowcem y 
Teatr Popularny: — Pegaz 
zem — rewja. 
Teatr Letni „Scala“: — 
Da.. Da.. — rewia. 
Bałucki Teatr Popularny? 
iowa przedmieścia. 
Filharinonja: — 1 
Miejska Galerja Sztuki — * 
Helenów: — Koncert popilś 
symionicznej. r i 
Cyrk Amarant: — Wielki 
atrakcyj cyrkowych. 
Bajka: Kapitalne Ho! Ho 
Casino: — ] W zaułkach 
Il Kołowrotek miłości. 
Corso: — L Awantury ch 
W wirze Paryża. 4 
Czary: — Mord w Luna * 
Capitol: — Przedślubny gí% 
Dom Ludowy: — Golgo 
wel kobiety, 
Grand = Kino: — Braterska 
Luna: — I. Czarna dama. JH 
czesne dziewczęta, 
Oświatowy: — Canotliwe 
ta (dla dorost.) Pojedynek $ 
dzieży). Eo i 
Odeon: — I Złota ferma. I, Pdant Pits 
detektywów, „oku 1914 wy 
Palace: — Dziewczęta bez MJ . Scevoli, dot 
Sand P. 
wesele. II Nowoczesny 
Resursas — Męka milczeni? 
Splendid: — Cztery pióra. 
Spółdzielnia: — Jeszcze 
stko — rewia. 
Wodewli: — Student z Pra 


WINSZUJEMY: 


Jutro: Cyrjanowi. 
Wschód słońca 4.05. 
Zachód — 7.17. 
Długość dnia 15.12. ` 
Ubyło dnia 1.30. 
Tydzień 32 
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Rozbudowa m. Łodzi. 


Olbrzymia, nowa, planowo 
rozmieszczona dzielnica Łodz: 
o 12 ulicach i kilkudziesięciu 
olbrzymich gmachach. Jest nią 


Za wydawnictwo odpowiada: 


Za redakcje odpowiada: Roman Furmański 
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nowopowstała miejska. 
mieszkaniowa imienia 
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